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CElA ?REIHIEHATY: 

W L O!D Z 1: 
fl.ocznte rb. 8 k.
folrocznie _ 4- " -
Kwartaln. _ 2 n -

Hleslęczn. " - " 67 

Odnoszenie 10 k. m. 
Ell. pejedy_czy 6 k. 

Kalendarzyk tygodni.wy: 

Pon o Sw. Aleksandra. 
Wt,. Sw. Lellndra B. 
Sr. Popielec. Sw. Romana 
Czw. Sw. Albina B. 
Piat . Sw. Heleny Ces. 
Sob. Św. Kunegundy Ces. 
Niedz. Św. Kazimllrza K. 

Wschód sl. gad;:. 6 m. 56· ' 
Zachód sI. godz. 5 m ~2. 
Dług. dnia godz. 10 m. 36· 
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Z przllylk, p.cztaw,: 

Boczlłle rb. 10 kop. -

Rok IX. , 

Półrocznie • fi " -
Kwartalnie " 2 ,,50 
Hlelli,czlille ,,- ,,85 
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«UZNA. OGLOSZEŃ: liN a d 8 Ił a Jl e" na l-ej .tronlcy 50 kop. Za wlern. Z"W"~o.ajn.e @łl;'IOfiłzenla za tekstem po 7 kop. za wtaru: DOlłparelowy luIJ jego 1Il18j~c8. 
Hale o",loszema po tlI. kop. od. wyrazu (dla POlZultujł\eych praey po l kop.). R 9 k l a m J I N 9 k r ,log I p, 15 kop. sa wiuu PlUto w, 
Za dól.czela1e prelpekt6w 36 rb. A.RTYKUŁY bez olnac!8DJa hODoraryUffi RedakcJa uwaia la bezpłatne; rękopisów drobnych nie Iwraca. 

Teatr Polski "Victoria" 
Wtorek - po cenach zniżon.ch 

14,78 poił artJl!tycznem kierOwnictwem p. M. SAWALE.łCZA. . 

MARYAWICI 

Prasa warszawska w ostatnicb c71uacb prze 
pełniona była opisami odłamu ducbowieńit". 
katolickiego, który wyodrębnił si~ 8wemi pogl~· 
dami na sprawy kościoła i działał pod wpływem 
niejakiej pani Kozłowskiej, ,miewajlJ:cej wizye. 

W kwestyi tej nie zabieraliśmy głosu z tej 
prostej lrtyczyny, że była to .sprawa ezysto teo
logiazD2, a co zatem idzie, podlegała ona wył~
cznie kompetencyi kościoła, w łonie którego już 
niejt dnotrot.nie zacbodziły podobne ~(!eilye, nie o
słabiające jego powlI'gi. 

W kVi' e!1tyi tej jednak wypowiedziała naj
wy:łn.a "ładza duchowna jaż dawniej swój sąd, 
który staje sifl2 aktem doniosłego znaczenia, jako 
taki dokument p()dlega opu\)likownnin: 

D ekret S-g O Of i ej um 
w sprawie Maryawitów 

prZlsłany J. E. ks. biskupowi płockiemu Jerz",1U 
Szembekowi. 

" lbymie z gmachu Świ~tego OflGjum 
tlnia 4 wrzośnla 1904 r. 

Najprzewiel.bniejszy K.i~że Biskupie! 

v 

Na pełnem toj Najwyis7.ej Kongregacyi po- Wczoraj, o godz. 2 i pół po poł., w uli 
siedzeniu, odbytem We środę dnia 31 ubie,łego koncertowej S.Hina odbyło się polskie zebranie 
miesiąca sierpnia, po piluem rezważeniu wllzy"t- przed wyboreze pierwlzego i drugiego okręgu. 
kich szczególów, doatarezonych Kongregliwyi Zgromadziło się prze.do 1000 osób. Zebranie 
'" Bpnwie wizyi i objawifń Felicyi FraDciszki za{:aił ohy~vatel p. Walenty Kamiński staropol· 
Ko~łowskiej, oraz zawil\zania 8tow~rzyllzenia ka· skiem "Niecb będzie pochwalony Jezus Chry
płanów, pod nazw, Mar,awitów, Icb Eminencye stus." Odwoływał .ię on następnie do zgroma
K.ardynałowie Inkwizytorzy Generalni pospołu l dzonY8h, aby sprawę wyboró" przyjęli do ser
ze mn~ orzekli co następuje: . \ ca i p01!t~pili tak, jak im lumienie dyktuje. 

"Nieoh FeLcya Kozłowska wobec Biskupa, \ Zwrócił nutEjpnie nwagl}, aby wybory dokonane 
lub jt\go delegata złoży sprawozdanie ze swej ' : zoataly w ten sposób, ażeby pOlleł był dobrym 
dotychcz&aowej administracyi, tudzież wszy.tkie ! polaki'i:m i obywatelem, mogąoym sumiennie 
S~oje pisma. tak wła8noręczne, jak inne. Wtedy l spełnić swoje poilauuictwo, jak nakazuje obo
n~ech Przewiel~bny Bllk.UP ' Dlunie Ją. od :"szcl- ',w!~~ek. Pose~ powinien b,ć godnym przed.ta· 
kIego pnełożemtwa, czy to nad ksH}Żml, czy . ",wlelem naszego narodu. . 
nad. kobietami, naleiąeemi do zgromadzenia, I Po krótkiem przemówieniu, p. K~miński za
()~az niech i ą zupełnIe od niob oddzieli. zabro- I proponow&ł wybór przcwodnictąecgo. Powołano 
DIl~8Zy u.i stanowczo, aby na prz,szłośe nie , p. Antonieio Urbańskie~o, który ze swej stro· 
w~zyła siq. zajmować kODgregacy~ Mary.witó", oy zaprollił na a8uoró" pp. Kapuiciń!lkiego, ~y-
anI ,pod iadnym pozorem do dochownego kiero· baka, Rogow8kiego i Czarneokiego. . 
~~Dla. kai~imi lub klerykami si~ wtrącała , niech I NR wezwanie przewodnicz~eego zapisali .ię 
Je), klerui~c lIię w tej mierze paątersk~ miłością ) do głoaów przy stole prezydyalnym pp. Ldnie,,-

. ~ troską, "yznaczy spowiednika uczonego i pt· \ Iki, Michalak, Tyszka i Szymborski (ostatni 
ożnego, by ten aołożył starania i wyleczył j~ f trzej robotnicJ). 

z hahrcynacyi (arojeiJ), a na drogę prawdziwej . Pierwszy z mó"ców p. Leśniewski, zazna-
pobo~nohl zwrócił. czywlJzy na wstępie, iż należy uazanować wolo 

~ość. tr!buny i w~łność 8łowa~ przeasedł dJ "'Y
Jahlenla ZDt4CZeOlSl. Damy pa.stwowej, j ak na
leży wybierać i kogo wybierać UP. poda. 

. lIówc!l położył nacisk głó"nie Da to, iż dla 
wywalczenia lIobie prawa nie powinno nas bra
kow~e w Damie; przedstawieiel naszego narodu 
starać ij~ bt)dzie o pozyskanie autonomii i samo
rządn. Autonomja zai nanego kraju wprowadzi. 
nl drogę prawdzi.wy.h refJrm. Przedstawiciel8t"o 
narodu polskiego po"inno ipoczyWI1Ć" rękach 
osoby odpowiedzialnej. Dlater;o tli WiJzysey po
winniśmy ożye wszelkich wpływów, aby z urny 
wybo~czej wyszedł cz~owiek godny takiego po
słannICtwa. przy urDle wyborcsej - twiardl:ił 
mówoa - powinniśmy stan~ć wuyzoy, gdyż to 
jest naszym obo"j~zkitm narodowym. 

Wsp?mniawszy o l i ście ~andldatów nil "y_ 
borcó", Jaka ułożona z03tame przez komitat o
bywatelski, p. L, zach«jcał, eby wszyscy odda
wali głosy na h~ li~tę, a nic n~ innJl, która mo
że nie mieć nic:1. narodowo,(li~ polskll wspól
nego. Tylko taklcb wyborców należy popierać 
których przeditawi polski komitet obywatela ki: 

W koń_u 8weg-o przemówienia p. L. zazna
czył, że pOllłem z Łodsi powinien być narodowy 
demokrat~, .którem~ chodzie powiono nietylko 
o pedD10Slt'l1le krajU pod względtlm ekonomiez
n~~, ale i 8połee~nj'm i ktIltnralnym. Poliłem po
Wlmen być człOWIek, maj~ey ua wzgl~dzie losy 
łódzk.iego robotnika i odczuwaj~eego jego potrze
by. Wrezzcie mówca w:t:y", wszystkioh zgwma
dzonycb, aby jak jeden m~ż 81an~li do wy borów. 

Z kelei zabl'ał ęło. P: MlChal~k, dowodząc, 
że o wybQrze posła z Łod:&l, która Jelit egniskiem 
przemy!lla polskiego, powinni decydować robotni
cy. Sfery robotnicze powmny wy brać Da poda 
ffzłowiek.a, praenj~ce,o na jakiemkolwiek .pola, 
~ecz takIego, którył>y miał na względzie oświat, 
l kulturę lu~u. Aby z urny wJborezej wy8zedł 
poseł odpOWIednI, potrzeba konieoznie licznego 
udziało robotników w w'ybora.h. 

P. Micb~lak radził, aby kaidy, który spo
strzeże, że D1e~a go ns sporządzonej l-ś }Ie l'ra
wybor~ów •. pośp~"Jzył n~tye~mi8l1t do komisyi wy
borcze] z ządamcm Zapll!1OlA 'o na listę. 

Następn~e m~wil p. Tyszks. dowodząc, że 
p()g~ł z Ł:)dz~ pOWInien bye nietylko dobrym po
lakle~, ale l 8ZCZel'y~ demokratlł, ta.kim, g tóry 
rozumIe, Ile przy_zlolie narodu polsinego op iera 
się na lud~ie. To tei mó"ca zaeb~(lał, aby iść 
r~ka w rękę i działać .olidarnie przy wyboracb. 
N81eży zł~czyć się raiem bez rÓŻłlicJ Wai.'8tw spo
łe.znyc.b. Jedność to slh. 

Wreszcie p. S1:ymboraki twierdził, iż z urny 
wyborczej powinien 1!yjŚć poseł, kt.óry wywalezy 
prawa W duchu polskIm dla robotnIka polskiego 

Niec~aj w8ZySCy robotn.iey, ucbęcał mówea: 
I zglosz~ 8lę do "yborów, Ole slnchajl1lc podne,
I tów ze strony bojkotujl1leyeh Dam'i' .oeya.!istów, 
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każdy bojkotując; przeszkadza wyborom przed
lItawiciela spraw robotnicz)cb. 

byly wy~Dac70ne dwie takie sprawy: jedoa prze- oczywiśeie wymaga Iłpeeyalnych środków. P'O
Clwlo J(daktorowi c.Rozwoju:t, Wiktorowi C,a- nieważ środki te są bardzo skromne, zarząd in
jew8kiemn. druga przeciwko redaktorowi. G ;ńca stytucyi zmuszony jest ociec się do sposobu. 

'" Łódzkiego», p. Janowi Żółtowskiemu, oble na zgromadzenia funduszów, nmożliwisJącego pro-
Zebranie ~czorajll~'e zakłór.~ne. było .dwukro- i ~asadzic art y kułu 1029. wadzenie prawidłowe in8tytuDyi. 

tnie: POQCZ8S pnemówle0l8 p L~śnlew8klegooraz ! Ponieważ nowe prawo ' prasowe ustanowiło, Jednym ze sposobów, który nigdy prawie 
p. MIchalaka .. G-dy p. Leśniewski końezył jut, aby wszystkie le sprawy umorzyć, na zalIadzie nie zawodZI, jest urządzenie przedstawienia te
Iwoje przemówIeme, da~ /SIę słyszeć. szmer, a na· I więc tego i te d 9I1ie· sprawy zostały umorzone. atralnego. Zarząd ochrony w przekonaniu, źe 
IItępnie hałali na sali I na galerYJ· . H ,ł~8 ten Z .,Liry". Pic;ó lat minęło od czasu zorga- :.abiegi jego zostaną przez 8zerszy ogół gorąco 
wywołało niuforlle zl4chowame SU} kllku llltru- niz.owaDl& si~ w Łodzi pierwszero i jedynego pop2.rte, postanowił w dniu 12 mar~a zorganiz(}· 
zów, którzy, ulokowawszy 8i.ę. na galeryi w róŻ'- towarzystwa rzemieillniczo-śpiewaczego c.Lira», wać widowisko teatralne. O wyborze sztuki do· 
.,ch punku, h, zdmuchiwalt jakIś gryz~cy pro: którego narodl.iny, ze wzgl~du na pe"ne błf,ldy niesiemy wkrótce. 
szek. Od dzialania tego, pros.zku ,znaczna częśc w ustawie, ogół przyjął z uprsedzeniem. Jak J 'SprawJ fabrY81ne. Od tygodnia już robotni-
2cbraDyeh uczęła kaslac .1 kIChac. .. poród tej rz~mieślniezo śpiewaczej drożyny był cy f.orykl JÓzefa Rlchtera przestali pracować 

Przerwawszy ~a ch1fIl12 przemólVle~Ie, p.an , bardzo CIężki, taki żywot jej do pewnego <lza su z powodu nieuwzgłędnienia żąd~ń ich co do pod· 
LtiŚniewiJ[i uipakaJsł zg.ro.ma.dzony.ch, plętnuJ~c 'I był suchotniozy, wadliwy, a wynikało to z wielu niesienia płacy zarobkowej. Poniewai zarząd fli
n~ltępuie fi,iel 10buzerskl JakIChś DlCPO~IÓW, ns~· przyczyn, wyjaśnieule których nie do nas należy: bryczny nie mógł dojść do porozumienia z robo
łUJl~cyeh tylD sposobe?l przerwać .zebra~le, p.rosJł .' Faktem Jest, że niedobory wynuszą 1447 rublI tnikami, ubiegłej soboty za pemocą ogłoszeń 
obecnych, aby ' w raZIe z~u~ażenla takI.Dh DIego, , 3~ kop. wywieszonych w fabryce. oznajmił wszystkim 
dnyob indywidnów U8un2!e loh z galerYI. . . I Wczoraj o godz. 4 ej po południu w lokalu robotnikom, w liczbie 1342. że wymawia miej-

Jakoż w pół godZiny, podczas pr~emówleDIa I stowarzyszenia ,Lmu w drugim terminie odbyło sea i za dni 14 zamyka fabrJk12 na czas nie
p. M,{halaka pOWitał hałas uagaleryJ. Schwyta- Isi~ ogólne zebranie, na któru przybyło zaledwie ograniczony. Tym sposobem w d. 9 ym marca 
DO dwó,h młodych żydów ~a .gorąeym uezynk~. f 42 c.r.łon!i.ów. Posiedzenie z;,lgalł prezes p. Ma.- 1342 robotników znów pozostanie bez chleba. 

Z~romadz~ni domagali. SIę wy~rowadze~la! ryan Gawalewicz; prosząo o wybór przewodni- I.omitet giełdowy. Cdonek komitetu giełdo-
i,h z galerYI, co. też. mezwłocznle uczyDlO : cZllcego, na którego wybrano sdwokata Anto· wego dr. Alfred Biederman, nadesłał w sobotę 
no. Chwilowe zamUl8zaDle ,na sah oraz. co.raz I nitgo Zielińskiego, a ten na asesorów zaprosił do tegoż komitetu list, w Jttórym wyjaśnia, iż 
wi'2ksze działanie na błony slnzo~e nosa l pler- l pp. Adamczewskiego i Jeliń8kiego. Po ukonsty- z powodu zamierzonego pozoltania przez dłuższy 
si nlatniai~ct'go iiI} pro82.~u zm~nło ozęść ~g~o·l' tuowaniu lIi'2 prezydyum dyrektor TadeuHz JJ- czas za granicą, zmu3zony jest zrzec si~ piasto-
madzo.oych do opu8ZłZenUl. sah przed zamkDlę- te, .110 przeczytał sprawozdanie z pi'2Cioletniej wanego dotąd mandatu. 
(liem zebrania. dZlałalnuści towarzystwa. i sprawozdanie art y-

Rozsypany prosz.ek ta~ s~y.bko ~oznosil ~i~ styczne za rok 1906. Ze Zgromadzenia tokarzów. Wczoraj o godz. 
po sali, że dla przewletrzeDlIl Jej mUlano ohne- P. Grabowski, ~ekretarz towarzystwa, odczy- 3 ·ej po pułudnlu w lukalu <Liry> (Na.wrot 38), 
rać okna. tał sprawozdanie cyfrowe 23. rok 1905: pod przewodnictwem 8tarszego CZl hdulka p. Adol· 

Zebranie umknięto wcześnie, bo o godzinie Dnia 31-go grudnia r. z. towarzystwo liczyło ogólem fa S~midta odbyło się zebranie Dzcladników to-
4.ej po południu. ( 412 czl:,nkOW, w tej liczbie 7~ cdonków czynnJ~b a 3!O karskich, których było 77; do kasy wpłynęło 

I zWJcZlJnJch OgÓlnych ztbran bylo 2, posledzen z&rzą- 40 rb. 50 kop., wypłacono wl\parcia 67 rb. 
* I du 24. W ciągu roku sprawozdawczego wplynęko do 30 k 

I kasy 3607 rb. 31 kop., wydatkowano 4406 rb. 23 kop., op. 
N a zebraniach przed wyb6rczyeh . III i IV 

okręgu w Szkółce rzemiosł zgromadziło sifl oko
lo 3000 oiób. )(ówey uzasadniali zasady. wy
ł.az~:lOne już w sprawozdaniu z zebrań I i II 
okręgr, oraz uzuadniali prograM narudowej de
moknlCy J. 

prze~o nit d_bór wynosi 798 rb. 92 kop. Majątek 'rowa· laut Sprawozdanie z urządzonego wewraj 
rz}stwa podlug BplSU Inwentarza wart 1758 rb., długi W sah Grand H,)telu rantu na rzecz uczniów 
zai wynoszą 1447 rb. 32 kop. szkół handlowych z powodu nawału materyału, 

PnYJęto IIprawuzdanie kasowe, poparte przez podamy w numerze jutrzej8zym. 
komisy~ rewizyjną. Po załatwieniu się ze spra-

lALDDAI%YK m.lłOWY. 

wozdaDlem, przeczytał p. GrAbowski projekto- Z Koohanówki. Z powodn braku mIejsca 
wany budżet na rok ~9r,6. Przewiduje on wpły- sprawozdanut z wczorajszeg .. balu w Kochauów

l WÓW 3700 rb., wydatkÓw 4337 rb. Budżet ten po ce zamieśoimy w nomerze jutrzejszym. 
. żywej C1yskusyi zatwierdzono. Strejk w flbryee. W dniu dzisH,jszym strej· 

lMIONA SŁOWIAŃSKIE. D z I ś Mlrodawa. J u -
\ r o Wlaroslawa. . 

STAŁA. WTSTA W A. OBRAZÓW, uUca Piotrkowska 
nr. li. Otwarta od godziny 10 rano do godziny 8 wIe 

I Z powoda skl.ńczenia się mandatów człon· kuje w ooręble 3 cyrkułu policyjneg.) 1703 ro
ków całego zarządu, przystąpiono do wyborów, botników w 9 fabrvkacb, z~il w obrębie 4 cyr

I ktÓre przez bjne głosuwanie dały nBstępujący kułu policyjnego 2708 robotDikó~ w 10 fdbry-

I 
wynill: prezes Ma.ryau G.lwalewicz 41 głosow, kach. czor·IIJ1l· 

T'EATR VICTORIA.. J u t r o "Obrona Częstocho
wyw, dramat historyczny lf 8·iu obrazach Juliana z Po
rato"a. Pocza,tek o ~. i wlac2:orem. 

wIce prezes p. Stne~ymlr Pruszyński 39 głosów; SekcJa zabaw przy komitecie (j bywatelskim 

I 
kasjer p. FranCIB!ek KutihckJ 37 gł., sekretarz zsmiHl:a w ciągu pOBtu urządz ć zabawę, zwaną 
p. Bolesław Grabuwskl 40 glosów, gospodarz p. ,Cabareb. Zabawa ma być urządzona na wiel
Suwalilki 23 gł, członkOWIe zarządu pp.: Wa- ką skalę. ZEBRA.NIK D z i ś ogólne zebranie stolarzów (Mi

kob.je"ska 40), o godz. 3 po poło 
...:.. J u t r o pOSiedzenia II lódzklej Kasy pogrzebo 

wej (Andrzeja 37), o godz. 6 wIeczorem. 

K1łONI Kit, 
Za dorożki. P. policmajster. miasta Łodzi 

zwrócJl SIę (lo p. gubernatora piotrkowskiego 
z przedstawieniem, !'e w ostatnich cZ&lląch ~·8ku· 
tek Dlepokojów w mieście musiał czę .. to jddzić 
dorotkami, na które ma pr:t.eznaczone tylk:o l rb. 
32 kop. dziennie, tymczasem wydawał od 6 do 
8 rublI na te rozjazdy. Prosił więc, aby z fan· 
duszów miejskich pokryto ten wydatek . Sprawą 
przeSila przez od~owlednie instancy.e i pilWIÓJi
ła z potwierdzemem wyasygnowanIa z fundu
nów miejtIkich p. policmaj8trowi sumy 400 rb. 
za dJrużlti. 

Ze szkoły pnemJsłowo.r~kodllelniczej Wła- ' 
dza s~&olna j{)u2.kltlJ UK.uły Jlrz"ruy!lłuwo ' r~ko
dzielmcteJ zaWiadamia nas, że w wymienionej 
szkole VI akoje posada naczYl)iela jljzyka polakie
go. O~uLJy, pragn~ce ubJlió tę posad'2, zechcą 
zwrócie si~ do dyrektora szkoły. I 

Nowa fabryka. W ubiegły piątek komisy. I 
guberulI .. 11 a du&unała ogl~dzln placu '!' Zgierz~, l 
u.projeklowane~o pod. budow~ fa. bry ki ~&rb alll- , 
lino"y..ll, na ~ało:ienle której ot.rz.ymab pozw~- f 
Jenie pp. Hl)r.l~czk., St~mlrowskl l . S łl~. KomI- l 
lIya. tnal .. zła mlejuowoic .za. odp~WladaJ~cł4 zu· I 
ł-ełuie tI",emu pr~elnaczenlU. 

Sprawy prasowI. Z czasów cenzury w są' 
dach błĄkaJą su; Jeszoze sprawy o wykreślone 
prsez cenzura artykuły, które jednak zostały 
wydrukowane. 

Na dzisiejszelIl posiedzeniu 8~du okręgowego 

cła~ Ereclński. 21 gk., Antoni ZlelJńgkl 25 ,ł., 11 kila pogrzebowa. Zau~d II łódzkiej kasy 
kOlJ'uya rewI~YJlla pp.: J tlzef .S19'11t 34: gł., Józef pc grzebowej uprasza za nallzem pośrednictwem 
Gebel 25 gł.. I Adolf H,nno 23 głosy. I pp. członków wymienionej kasy o przybycie ja. 

N~stępDle zabrał gbs p. V&ryan Gawale- ti'O we wtorek, d. 27 b. m., o godz. 6 ej wiecz. 
wicz, który zaznaczyI, że najważnitjuym w:a· na ogólne zebranie Da ul. Andrzeja X. 37 m. 9. 
runkiem poprawy bytu materyaln~go, jest zml8- Na porządku d~ienDym cdczytanie sprawozdallla 
na § 12 ); .. k, żeby członkowie zwyczajni posia· i wybory. 
dah ~a równi prawo {;ł08U, jak i nłonkowi~ Ze straży o,niowej. DJroeznym zwyczajem 
czynm. . b . . TlI d 

P. Strzeżymir Pruszyński przedstawił zebra za~z1j,d stra~y .ogllIOWtJJ ?C ot.~I~zeJ, w - 0-
.. . dZiale przy nltey MlkobJewskleJ nrzs.dzlł dla nym prOjekt zrzeszenIa Się nemleślnlków łódz·, . ,~ 

kICh którzy dziś nie mają własnego ogniska członKÓW straży "Iecz~rek, k~óry ze względu ~a 
tracą 2.drowle i plenl~dze w miejlłea.h nieodpo~ obe"n~ czasy odbył SIę o Wiele skromniej, nli 
wieonicb; należy dt ,łotyć wszelkich starań, aby lat oblt'głyc.b .. N D,stróJ ;.\~ba lVy był aerdeczny. 
w Towarzy8twH~ ,L\ra) rozbodaiło się takie W namIOCIe gu~tow~le urz2!dwnyDl własnym 
życie, którtby rzemtt·j ,nikowl dałJ wszystkie te kontEm pr.zez p. RutwIga sprzedawano cYgara, 
rozrywki. j2klch jest on dZl!i po~ba1Viony i pod- kaw:~ I hkle.rydl.Z bt.:~o Ż~~dł~ ~pł::ęłok ~~ !~sy 
nosiło go kulturaime. W niosek ten przyjęto z du _ n.a t za p~rogl a I nyc S ra a w l a zle-
żem uZllanicm. 8U~ TU I . 

P. Krajewski, członek zwyc1.ajny,ltauowczo . Osobiste. P.rezes łód~klego ko~it~tu trzeźwo-
dopomina się o równe prawa dla wszystkich ŚCI/. Iłt. BOICkl podał IIl~ do dymIsyI. 
członków, o odozyty, pogadankI popularne, gdyż \ Talmud-Tora Za.powiedziane w trzecim ter
zdaniem mówcy korporacya je8zcze poza śpie - minie ()~()lDe zebranie żydowskiej szkoły rze
w~m puwiDl~a dbllć o podniesienie umysłowe P?l. mio!!ł (T 4l1mud Tura) odbędzie si12 w dniu, 15 ym 
.klego r'tlmleśloIJtllo. N;& wn'osek ten odpowIe· marCH w gmachu szkoły przy ulicy S:edDlej 
dZlaL prellei Maryan Gawalewicz bardzo przy- ]W 46. 
chylDlc i pr~yrzekł, że o ile tylko b~dzie w mo' 
żności zarz~du, wprowadzi go w życie. Na tem 
posiedzenie zakoń~zono. 

Na pierWSI/! Ochron~ Jedną z 8ympatycz
niejszy, b IDstyluuyl, k~u(a oddawna oddaje wiel
kie udugi społeczeństwu, jest I ochrona przy 
chrześclańsklem Towarzystwie dobroczynnoś.li. 
Ochrona ta przygarnia pod swe skrzy dła opie
kuńc~e setki dZiatek pozbawionych należytej 
opieki i utrzymanIa. Wzorowo prowadzony za
kład daje nietylko pokarm duchowy dgiat
kom, lecz i cielesny. D~iatki (trzymujł4 l!or2!.0~ 
atraw12 a niektóre z nich i ubranie. Wszystko to I 

Przelzacowanie gruntów. Sprawa przesza.· 
eowaaia grontó IV, zajętycb pod budowę kolei ob· 
wodowej łódzkiej, ulega ci~głej zwłoce. Składają 
si~ na to różne ?koliDzności; głównym jednak powo· 
dem Jest niewypłac8nie przez rad~ zarządza ącą 
kolei fabryczno-łódzkiej, działająeej na zwłok~ 
dye~ przypadajllcych komisyi szacunkowej. T "ki 
stau rzeezy D1e możę zadawalniać sfery zainte
resowane, t. j. właścicieli gruntów w Nowycb 
Chojnach, Nowem ~oklCiu i Karolowie, wycze· 
kl1jł4cych oddawna na wynagrodzenie za zaj~te 
pod kalej obwodową grunty. 

To też właśclCiele grant6w wystosowali 
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'" tyc"h dniach zbiorową depesZ<ę do gubernatora 
piotrkow8kif~o ze skargą na stawianie przes'tkOd 
ze strony kolei ł'd~kiej i prośbC} o wyd~uie po
'lecenia komisyi, aby przyśpieszyła termill prze
szacowanie wspomnianych gruntów. 

W odpowiedzi na podanie p. gnbernator 
piotrkowski wydał poleceni, komisyi, aby ~aj.ła 

-się energicznie sprawą przeszacowania gruntów. 
' Otóż na odbytem w piątek ubiegłego tygodnia 
posiedlenin członków komisyi wy"łanc~tlnbwej 
pOtltanowiono przystąpić do prze:łzaeowania grun
tów w dniu 12 go marca przy ndziale ur~ędni : 
ka szczególnych poleeeń przy ministeryum ko
munikacyi p_ Lemana. 

Z " łdów. W sobotę przybył do Łodzi na ka
dencyę 11 wydział karny sądu okr~gowego piotr
kowskiejro i rozpatrywać będzie 47 spuw. 

- W tych dniaoh w XI rewir7e sądu po· 
koju by ta rozpatrywana zaladniaza. Ilprawa, któ· 
ra wyjaśniła, kto odpowiada za sk'radzione u
brania, ",ogóle przedmioty, należąee do gości 
w miejsaach publicznyeh. 

Adwokatowi Zielińskiemu " restauracyi ho
telu Polskiego skradziono nowe kalosze, za które 
p. Wróblewski, utrzymujący restanracY<2. I!ta
nowczo odmówił zwrotu straty. Wobec tego p. 
Zieliński wniósł 8kargę do s~du, a ~ędzia poko
juXI rewiru m. Ł,>dzi, opułr9.iąc się na ko
dektue Napoleonli, skazal Wróblawsl;;ieg,) na l 
rb. kO!ł<. t6w s~dowych i za.płaoeDie delińdt.lemo. 
2 rb. 90 kop_ za kaloRze. 

- Wydl:lal karny s~dll ok:ręgowe~0 piotrkow
skiego rozpatrywał Ipraw~ mieszkańca ,miny R!ldo
gOBzcza, pow. łódzkiego, Stefana Wieruszewsklejto, oskar
żonege o to, ŻEl w dniu 2~ irudnla ł90ł r., wr&z z nie
wykrytymi dot~d towarzyszami napadł na sklep towa
rów kolonialnych Matellsza ADdrzejczaka w Lodlli, przy 
\lI. FranCiszkańskiej nr. ~ł. Gdy rabusie wpadli z re
wolwerami, w sklepie zn&jdo"alt Ilę prócz właściciela, 
,ll'ranelszek D"browski, Andrzej Holys i Karcin Czeczo
ta . .&abusle dali kilka. strzalow, skutkiem czego Czeczota 
padł trupem na miejscu, Andrzejczak zaś i Hołys zo
stali ciężko ranni. Po dokonaniu rabunku ,pieniędzy z szu
flady lady sklepowej, rabusie Ilclekli i skryli się. Ujęto 
Później tylko lfleruszewskiego, który niejednokrotnie 
karany już byZ za rozboje i rab lInki. Sąd, po Ildowo
dnieniu winy osklLrżonggo, skazał Stefana Wieruszew
Skiego, po pozbawieniu wazystkich praw, na 10 lat cięż
kich robót. 

Napady na sklepy monopolowe. Dzii o godzi
nie 10 rano do .klepn monopolowego przy nli
cy Nowomieiskiej, z dwóch Btron weszło po ~ 
młodych ludzi, którty, upatrzywszy cbwilę, kie
dy '!1 sklepie bJła sama zarządzająca sklepem 
p. Zukiewicz, wyjllli rewIJlwery i domagali ,i~ 
oddania pieniędzy, p_ Żukiewiczw oba~ie 
śmierci oddala im wszystkie pieniądze, ja.kie 
miała w kasie, t_ j. około 100 rb. Napastnicy, 
~trzymawszy pieniądze, zbiegli. Po ich odejściu 
Zarkiewicz zaalarmowała policY<i i patrol woj
skowy, który otoczył sklep. 

- Jl'qnocześnie dokonano w podobny 8pO

&(ib napady na 8~lepy ' monopolowe: przy ulicy 
Widzewskiej pod 38, gdzie zarządzajllca skle 
Pem Stefania H vf!llan wydala około 60 rb.; na 
sklep monopolowy przy ulicy Północnej w do
tnu pod J'ł 24, w którym zarządznj'4D3 Marya 
Zarzycka oddała napa8tnikom około 100 rb. 

- Dziś w godziDach rannyeh kilka osób 
19targnęlo do ilklepu monopolowego przy ulicy 
~idzewskiej 16 196, gdzie, zastawszy zarzł}dza
J~c,!, grozili rewolwerem w razie jakiegokolwiek 
oporno W ystraszon& kobieta uci.kła. Rabnsie 
Zabrali z s!nflady lady 11klepowej marki stem
plOwe i gotówk~ 200 rabli, I.oczem zbiegli. 

Napad na iołnierza. N ooy dzisiejszej Da tili
.cy Ale&SII.ClUrOwsklClJ młodny podof.cer 37 Ela
;terynburskiego pułkn pieohoty Iwan Kła6zkow, 
~o8tał n,apadnięty. nożem zadano mu ranę w szy
Ję, Wskutek czego Kłaezkow padl na chodnik; 
"'tedy n3p~8tniey odebrali mu rewolwer z 5 ·iu 
nabOjami, poczem zbiegli. Rannego I:łaczko"a 
BP?strzegł przechodzący patrol, który odprawa-
dZlł go do szpitala pułlrowego. . 

. P,ostrzał, Wczoraj o godz. lej w południe 
kllku lUUZJ wdarło się do mieszkania Antoniego 
K~rnikows!tiego, położonego przy nI. Brzeziń
SKlej Nt 41 i zastawszy tam Romana Kiiewskie
go, Szlamę Goldmana, lat 18, i Adama Migdała, 
~at ~7, wS!lóy8tkich trzech robotników fa bry ki 
!tracl Bukiet, dali do nich strzały z rewolweru. 

oman Kijewski i Goldman w ci~żkjm stanie 
Po udzielenin d'mlźuej pomocy przez lekarza 
PogotOwia, odwlezieni zOlltali do szpitala Po
znańskich, zaś Adam Migdał w kilka minut po 
:YP~dku zmad na miejscu, olierocając żonC} i 

lroJe dzieoi. Sprawcy umachu zbiegli. 

jakim jest cytra, pnebija szczery artyzm. Ri
czej wyśpiewaue aniżeli odegrane ot"ory: <Za
pomniane bóle)-Umlaufa. «Damka', <Pozdro
wienie z Dalii:. - U mlaufa i Arya z op. dloj
żes~,-Ro9siniego, wywarły na słucbaezacll do
skonał. wrażenie. Koncertanta oklaskiwano z za

8l1óln. osłabienia. W clltgu nbie~łych dwóch I 
dni następujll,Ci oiloby uległy ogólnemu osłabieniu: na 
ul. Piotrkowsldej ró: Krótkiej Władysław Mizera, lat , 
40, pozostający bez zajęcia; na ul. Dtieluej nr. 7 Wa.' IJ 

wrzyniec UrbAniak, lat 53, pozostający baz mieslIkllnia I 

i zajęcia ; na ul. Zielonej nr. 3 Józefa Wojciechowska, l 
lat 23; ' na ul. Piotrkowskiej róg Andrzeja lIleweryn Roz
ma.nlt, Jat 35, pozostający bez zajęcia; na ul. Cegiel· 
nianej nr. 58 Ruchla Czeta lat 18; na ul. Dzielnej nr. 
17 EmIlia Lange, lat 36; na ul. Zakątnej nr. 12 Wła
dysław Nl\piński, lat 22, pozostający bez zajęcia l na 
ul. Widzewskiej róg Zawadzkiej c'dowiek, lat około 50, 
od którego nie d.wledziano się ani nazwiska, ani adre
su. We wszystkich tych wypadkach lelearze Po~oto"ia 
udzielili doraznlj pomocy. 

. p1łłem. 
I Nie obeszło siC} i bez żywego słowa. Hu
: mory.tyczny monodram (parodya sceny z «Otel-

la,) odegrał p. Sto Weinkranz, przyjmowany jak 
zawsze, bardzo życzliwie. 

OSTATNIA POCZTA. 
Przy pracy. W sobotę w godzinach popołudnio

"ych w fabryce przy ul. Konstantynowskiij nr. 28 Jó
zef Stani8zewskl, lat 16, robotnik tejże fabryki, przez 
własną nieostrożność pochwycony trybami maszyny, od- - W literach dworskieh - don08i .Rns'· -
niósł poszarpanie lewej rękI. Rany opatrzy~ l"ltarz Po- kr~iy nporczywa pogłoska, ż. zwoła.ie Damy 
gotowia. bCldzie znów odroczone, ale już po raz osta. 

Z ulicy. Na ul. PIotrkówsklej róg Andrzeja Fran- , tni, gdyż 08tateczny ' termin zwołania Damy 
ciszka Krauze, żona robotnikII, lat 64" poślizgnąwszy się, oznaczono stanowczo naJ'późnieJ' na 14 go m&J'a 
upadła i okaleczyla głowę; takiemu samemu wypadko· 
i z tego samego powodu ulegl Jan Kondratow, lat 35, I (n. at). 
robotnik fabrJczny, l'ol':fanU czoło. W obydwóch wy- I - "Ruś" twierdzi na z&aadiie wiaro{o-
padk&ch lekarze Pogotowia udzielili doraznij pomocy. dnych źródeł, że generałowie Liniewiez i Kuro-

Z dachu. Stróż nocny, Michał Monlcb, lat 56, ' patkin otrzymali stlJnowcze poleceni., aby nie 
mieszkająr:y przy ul. Sredniej, któremu zlecono pod do- krp.powali obecnogci~ SW. d~iałalnoś.i generała 
zór fabrykę przy ul. Wschodniej nr. 16, miał polecone 'li "2 oz 
przez adminlstracyę fabryki, aby co noc obszedl dach i Grodekowa, m:anowanego, jak ~iadomo, główno
skontrolowal, czy się złodZiej tam nie zakradł; w sobotę dowodzącym armią mandżurską_ 
:poślizguął się i spadł z dach o na brllk dziedzińca. Wy- - Niedawno miniater Ipraw wewnętrznych 
padek względnie byŁ dla niego dość szcz~śJiwy. gdyż ł ł b 1.. l 
M. odniósŁ tylko pOWierzchowne rozdrażmeuie głowy i pnes a 110 gu ernlł.torów cyr .. u an z pytaniem. 
ogóloe potłuczenie. Doraźnej pomo~y udzielil leku, Po- iakie były ieh 'l:daniem, przyczyny zaburzeń agrar-
gotolvia nVlJh w ieb gubernisC1b_ Odp'l\viedż nadeszła od 

Napady. Na ul. Przędzalnianej nr.]6 Tomasz 48 gubernatorów, którzy lUZy8Dy prawie tłom':!.-
Stasiak, muzykant, lat 20, został napadnięty, tępam na- er,ą r.aburzenia propagand~ rewolucyjną, a lulkn 
l'zę!ziem zadano mu ranę w twarz i gŁowę; na ul. Z&- lk . b k -. ł 
rzewskiij nr. 22 Jakó. Rafa, lat 4,5, robotnik fabryki ty O za przyczynę uwaza,j~- ra ZIemI n w o-
Hezler&, przez zaczajonycb na niegó lu.dzl zostal napa- śeian. Wszyscy gubernatorowie twierd~ą, że 
dnięty, którzy mu tępem narzędZiem zadali kilka ran Manifest 30-go października wprowad&ił nielad 
w iło"ę· Obydwóch 'poszktdowanych opatrzyli Lekarze ~ pojf}oia władz miej8cowych, co wolno, a eze
Pogotowia. go ni. wolno, i że dopiQro ostatni cyrkulan mi-

SZTUKA PiŚMIENNICTWO. 
Teatr. Z po"odu nawału materyału bież~

cego sprawozdanie ~ premiery sobotniej "lostynkt" , 
Kistermaeckera, wydrokujemy w numerze na
stępnym. 

Jutro wieczorem w teatue Victoria po ce
nach zniżonycb "Obrona Częstochowy ~. 

W próbach "Kacper Karliński", dramat hi
storyczny Władysła". Syrokomli (Ladwika Kon
drato"ieu), wygtawiony po raz piel'ws~y w WIl
nie w styczniu 1858 r. Wywołał on wówozas 
zapał powllzechny. 

T.wauptwo muzyczD'. W wieczorze mu
zycznym, mającym tllę odb~ ć w środę dnia 28 
b. m., wystłlpią iako soliś;}i: amatorka-pianistka 
panna Janina Kantey, laureatka berlińskie~o 
kouscrwatoryum, uczenica pr •. f. Bartecha oraz 
p. Józef Poznllńiki amator śpiewak; w wykona
nin znanego kwintetn klarnetowego Mozarta 
przyjmują odział pp,: Makowski, Rosenblatt. 
Baumgarsen J Goeblo"ie. 

Pot wieczorek muyczD,.. Wczoraj s:!.y pod
wieczorek. muzyczny w Lumi sprowadZił mniej 
słuchaczów, niż zwykle. ProgrAm zapowiedzia
nego Ił u i g e n e r i s koncertu b,ł urozmaicony. 
Rot;poozął chór lutnistó", pod bata tą dyr. Aloizego 
Dworuczka. Z szeregn pieśni odśpiewanyoh: 
cPrzlldź, -Jtin~stra; «Pod borem Sosna gorzała, 
oraz cOd Krakowa jadę", krakowiak-melodye 
ludowe - ,pierwaza układu Polińskiego, druia 
NoskowlIkiego-najlepiej przypadła do r;a~tu pu
bliczności ostatnia. Wy konanie utworó" jak 
zwy Ue b} łr> bardzo staranne. 

ni'ltra spraw wewnętrzny.h wyjainił, ezego ,il2 
mają trzymaó wladze mi.jllcowe. 

- W pałacu ·Tatlrydzkim, przy Dumie palt
'BtwOl{ej otworzony b~dzie osobny oyrkuł poli
oyjny. OrganizaoY4) nowego oyrkułu poruczono I jednemu z obeenych komilJarly, który 1'J' pałaou 

I ,otrzyma mieszkanie. 

l
_Z T, flisa donolzą telerrafiolni. do a Biri. 

Wied.": 
«W Kntaiyie stan rzeczy bardzo powatny, 

I powstanie rewolucyoni8tów obj~lo szerokll prz •• 
I ltrzeń kraju. Władze widzą potneb, przysłania 
oddziałów kozackioh i artyleryi. 

W p.w. szaropańskim zallzło starcie rewo
lnoyonistów z wojskiem_ Wojsku udało się schwy
tae 8ześci Il uzbrojonych powlltańców. 

W Poti znaleziono skład b~oni najnow
szych sylItemów, co dowodt.i, że broń przysłano 
z zagranicy" . 

- vy Radomiu aresztowano - jak donosi 
"Nana Z zi" - sztab.kapitana 71 brygadyar. 

I tyleryi, Anisimowa. Przyczyny aresztu nie ~y
I jawiono. Przy rewizyi n .A.nisimowa nic nie zOI
'I leziono, RkoDfie!towano tylko w8zystkie listy. 

~ore8poudent wa.rszawskl gazety • Bir
I iewyja WiedemoBtl", don9u,!c o p08iedzeniu 
I członkó" "To"arzystwa rosyj.kiego" w WareJa

wre, na którem wybrauo delegatów na zjazd 
w l(-oskwie i powzięto n~hwał'ę w sprawie języ
ka polskiego w szkołach Król.twa Polllkiego-

I pisze: 
"Widocznie, żupełne bankrnctwo rusJfika

eyjuego sylltem!l pedagogiul:lego w Królestwie 
Polakiem dotychczas nie nauezyło rozumn poli
tykó", dbajłlcych o własną kouyść. ' Z" ich 
błędy :płaci całe państwo, imUSlooe do prowa
dzenia o mało nie wOiny ze 8pokojnlł luhnohią 
kraju. "Rusyfikatorzy" popychaj~ w objęcia re
woluoyonistó" jeden z naibardliej zacbo'V8w
czych lndów w Earopie. Trlldno zrozumieć , ja.k 
ai, pogodzą tak Jawnie wyrażone po&llłd, njt)y
konstytuoyjnego stronni.twa z pojfJtiem • pny
szlej działalności pra"odawczej Damy". 

SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE. 
Stacyi C6nflralnej K. E. Ł. 

Solist,!! wokalnJm był p. Adolf Kon, który 
oiejednokrotme dał iJię jut sły8zeć na estradzie. 
Wyst~p tego ntalentowanogo amatora cieszy si~ 
zawsze 2,asłużonem powodzeniem Przy dź "ięcz
nym i sympatycznym głosie każda pieśń w nstaeh 
śpiewaka brzmi czysto. Obok zalet mozyczno 
wokalnych, wśród których poczucie rytmn grA 
rol~ plerWI!ZofZfJdnl!, w produkcyacb, wykony
wanych przez p. K, njawnia Mię dykcya wyra
zi!lta, nie zatracająca ani jednej sylaby tekstu. 
Wczoraj p. K. odśpiewał Aryę z op. cLohen
grin J - Wagnera, <Dadarza, - Paderewsk-iego i 
drobno8tk~ nad program, wywołujł!c gromkie ----;--:: ... :--:-... ---;--C)------.,;~-----
wśród słuchaczów oklaski. ~ ~C;; G;ó ~ ~ 1:: ",- as:!' ",oe 

JaKO soliści inatrumentalni wy8tąpili na JJatllo, EI~~ o"': i; :;-; 
wczorajilzym podwieczorku: p na Wlktorya Ma- l ~~.g ~::;:I ~ ~ .. " 
Jewioz, uczenica konserwatoryum drezdeńskiego. i ~ Eol 1:= "'" 
która odegrała na fort.pianie Nocturne (F. mol) , 

~ Cbopina, Maznrka-Scharwenki J pierwszł} część 25tH 1 pp. 
I z «Karnawału Weneckiego'-Sznmana. oraz p. ' 25tII 9 w. 
I Antoni Gdesz (solo cytra), ezłenek «Eeha war- 26jII 7 r. 
I nl1ł'.kie~o), W grze na tradnym instrumencie, 

740.6 - 0.4 98 

744.5 - 1.6- 100 

734,3 - 1.5 9i 

Z dnIa :!5 /U 
Pd W 1 Tempera.ara 
Pd W O ma.I.+l4,° C. 

Temperatura 
Pd l mln.-2.7J C. 

Opadu 0.5 
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.ekoya Techniczna. l Nawiązując do powyiuego systemu poga- całą spraw~. Niewątpliwie jednak jest tO wy-

I 
dank~ o uwalnianiu wody skroplonej od oleju padek w życi u kraju donio8ły. Da Maryawitów 

• . .. Z cylindrów maszyny, p. Koźmiński pw:dstawil należy 'jut dZIś kilkudziesi~cju księży, którzy 
W pll~~ek, o ~odz~n\l~ ęł wleczoreDl! w Joka- I zebranym prołlty sposób oczyszczania wody za potrafili zyskae posluch, wiar~, & nawet miłość 

In p.rzy ulICy. DZIelnej JW ~l, .. odbyło Il1ę p081~- l pomocą skonstruowanego przyrządu, w którym wśród rzesz ludowych. Ta i owdzie wystąpiły 
dze~le ~ek.cyl te('hnlc~neJ Pl '6y Towarzy~twle I jako filtr dożą wióry. Przyrz=;d ten znajduje za- zwykle w podobnych wypadkach objawy rO~Da-
poplera~lI'l. p~zemY8łu l handlu. Przewodmczył litosowanie w fabryce BiederlllRDa. miętnienia. 
prezes lDż~nler Stefan KOs8Utb .. W myśl pow P. Kuabe zwrócił uwagę, ze oczyszczanie Maryawityzm urodził się w Płooku, ale dziś · 
f2ądku dZiennego, puedewszjstklem sekre.tarz wody przez wióry .i trociny j~8t mniej skuteczne, ma juź wyznawców w wiela miejSBowośeiacb, 
p. M .. Tyszka, odczyta~ protokół z ?statnleg~ aniżeli Drzez żwir. N aj właściwsze jest stosowa- przedewizystkiem zaś podobno w pow. brzeziń-
:&ebraUla., który zebram bez dyskuilYl przyjęlI uie do filtru żwiru. skim gub . piotrkowskiej, oraz w pow. mińskim 
i z-atwierdzil!. . . P, Dietrich wspomniał o aparacie systemu i błońskim gub. warszawskiej. 

Nalt~pDle przewOdnIel~cy przedsta'~'f1ł zgro- Bron,ra i Biihringa. Noei on nazwę odśrodkowo Pocz~tek sekcie Maryawitów dała niejaka 
m~d.zonym akrzy.nkę zapytań .. Na p~e~wl:1ze~ odoliwiająey aparat dla pary wylotowej. Felicya Kozłowska, wblścicielka sklepu przed-
~l1eJ .. cn. ?naluło 'H~ <lo rozw&Żen.l8. pytame. "JakI Lubo aparat ten znalazł już w para miej- miotów hościelnych w Płocku. Ogłos~(;no ją po-
Jest ~aJlep8z,.. ~rodek. do owollllemawoay sk~~- scowyeb fabrykacb zastosowanie, nie jest OD je- dobno za "uiepokalaaie poezłltą", za ś9'Oi~t~ j t d. 
plune l .rd. oleJU z .cyh~dróW' maszyny .J)ll~OW~J? szeze należycie wypróbowany. Miala ~akjeś urojenia, widzenia. O ile z wieści 

Inzynler li Zlelezlńskl przed~tawIł I opIsał Drogiem pytaniem, jakie obejmował porz~- 8~dzi~ można, jest to znany bardlO w różnych 
.zc~eg?łowo fIltry .systemu S(tbhch~era, .które dek dzienny, b,ło: "Jaki przym~d za8ilaj~cy krajach i ezasach ObjAw histeryi. 
znajdoJą zasto8owanle w fabryce HeIDzla 1 Ko- kotły parowe, zażywa więcej pary: strumieniu Maryawici występuj~ przeoiwko wlad~y ko-
niu,era. (inżektor), czy pompa tłoczona?" ścielnej i wogóle przeciwko duchowieństwu, za-

Puy p0mocy wzmiankowan.go aparatu za· Ponieważ iprawa ta była przedmiotem od- rzoc&.jąo mu niedość cnotliwe życie, umi zaś 
r9wno woda kondensowana iak i kondaDiMyjna czy tu wygłoilzon~go w swoim czasie prze7. ioty- podobno prak.tykują nb.litwo, są bardzo pobożni, 
Jdatll& Jest do bielJ.lików. Filtry systemu Schli· niera p. Seml:IDa i wyczerpująco omawiana, prze- oddani gorliwie a bezinteresownie obowiązkom 
chtera !\hład.j~ się z kilku częś~i, z których to uznano, iż zbyteczne byłoby do niej po- kapłaJi~kim. Czynią t) nie jako reformatorzy, 
ujglówuiojlz,\ CIl~U 8tanowi~ kondygnacye, wracać . pragnąoy podnieBienia stanu duchownego, lecz 
gdzie zD&jduje .iti wapno i soda amoniakalna, C.'J 8ię tyczy pytania, jakie straty na pro- jako buntuwnicy, niC) uznający zwierzcbnictwa 
onz komoTII, podziel.na przegródkami, w któ- mieniowanm ciepła ponosi się p!"y przew(}rlacb Qiskupów i Pa pieia i ciągnący na drogę tę lud. 
rych omisazczony jeat wł~geiYVy filtr. ze żwiru i b' t l h ó' t " parowyo nleo u onye w por WDaUlU z o ti- Wskutek zajęcia takiego stanowiska Naj-
koksn. lonem?, to inżynier Zajaczkowski przyrzekł wY- . wyższa I:Gngregacya w Rzymie w d. ~ wueśaia 

Woda zanieczyszczona oleJ' em z cylindrów ł . t k' l d t g OSUł na ten talll's w se cyl specya oy o gzy 1lJ04 roku na przedstawienie biSKupa płockiego 
od maszyn prilleohodzi przez kiJka ko'nd,gllaeyj, t d . I na cz ery tygo Dle. 'prawę Maryawitów rozp\trzvła nczegółowo i a na.l~pnie wchodzi w zwoje .komory. Z kl' ~ kk" ... K l '" o eI cz,one omlsyl rewlzyjne] p. ora nakazała kongregacyę icb do szczętu skasowa~, 

Po przeJ'śllill przez war!!twy żwiru i kokln d ł d' kk' któ 
wod~ aietylJr.o 8taJ·' liA pozbawion, części tłu- k . . ż d l t . b ,-o ozy ta liprawoz aD\e asowe se Cyl, ~ rego '

l 
nró~z tegll zaoroniła księżom otrzymywanIa j(f,. 

-a o azuJc SIę, e remanent na . 8 yczma r. . kichkolwiek stosunk6'U1 z Kozłowską. Pod dekre-
.tyth i różnycn domieszek, lecz również zY8kuje wynosi rb. 376 kop. 33. tem puloż"ł swoJ' podpis kardynał Vauuteli. 
na mipkkości. Wedłog obJ'dniei inżyniera Zie- .. d' b'bl ' t k' ż b' I J 

~ J o~rawoz anIe I 10 eczne wy -azuJe, e I' O f.kcie tym mało kto wie. .Piema nasze 
lezińskiego dawniej" procent twardości wody wy- bl' t k l- l 180 d . ł 221 t b 

10 6 a lCzy a. Złe o omac , . oraz dotychczas o nim nie wspominały. Marya wici 
ratał IIi- 13ł%, obecJ.lie przy użyciu aparatu I 226 t ó ''''ó 

'" I om w rOCZllh. W. ! utrzymuJ;łl., zdaJ'e si"', starannie wyrok Rzymu Schlichtera ubniżyl się do 3U; CO Idę tyczy W . T k k 'k ł b ~ ~ " l reSZC1e p, y8Z a za omum owa ze ra- I w S1!kre~ie przed ludem; wnosimy to ztąd, iż tem !lora tury wody, to ta równIeŻ się POdOOfii; k d d t h k' b d 
I" nym o aD y a ae poszu DJąCyC posa. • wyznawcy Maryawitóvv włoicianie upewniali nas, dawniei bywała ehłedna, obeonie przy zastowo- I 

wanin fIltrów wzmiaokowaue-go systemu tempe-j ----- i jakoby ich bdądz pozostał wierny P;pieżowi, 
ratura wody kohdens8cyjaej wynosi 18 do 22'. f a nawet jakoby działał :1. wiedzl!. Ojca SRIE}tlilgO. 

Zastosowanie aparatu Schlichtera ma to do- Z prasy polskiej. f Na. skatek tak 8tanowczej decya,}'i i.~ymu. 
niodc znaczenie, że przy otrzymywania tą drogą I ! a może i z innych jeszcze pow(ldów ksi~'Ża Ma.-
wody skroplonej o OZJ"szczonej, która. następnie l \ ryawici pozbawieni byli przez billkupów prawa 
dostaje 8i~ do bielnik.ów, w tych .!łtatnjch I O <Mankietnikach> pisze .Kuryer Polski" , sprawowania obowją~ków kapłańskich. 
potrzeba mniej abemikalil; wuda ta pozbawiona i co na5tę, uje: I Nie posłuchali, nie 'poddali się. To już był 
jest prawie plam tłustych. Pny fabrykacyi od- ! Od lat podobno już wielu istnieje w krajn l bunt otwarty, występek i grzech, um~Dy w Ko
grywa to lf'&lżn~ rolę, gdyż zyskuje 8i~ oa ilości ł naszym sekta, czy zwilltzek pewnej licz_y księży, 8cielekat0lickim ~a budzo -ciętki. lInsiało 
wybielonego towaru. OJzywi'cie, aparat syilte- a może tylko ruen religijno· społeczny w»ród ! przyjśc do dwartej wojny pomięd~y odstępcami 
mu Schlichtera 1:&\8to80wally może być tam, gdzie ' młodszego duchowieństw n, które naiywa si~ i a dnebowie,ństwem wierncD'l 5weJ władzy, wier
zbiera 8i~ znaezna ilość wody. NadmienIĆ na l «Maryawitami>. a przezywane jest <Mllnkietni- i nl'm Koiciołowi. Proboszcze nie pozwalali Ma
leż!, że cZy8znenie tego filtru odbywać się mo· l kami> lub <Czarnymi Mankietnikami>. Dotych-: ryawitom wikarym odprawif. ć mny sw., mówić 
si Jaz na pół roku. K,,8zta filtru syl!teruu SJhlt- 1 czag małG o tem w8zystkiem wiadomo. - Prasa : kazań i t. d. Lud tu i owdzie wdał się w to, 
chtera wynoszą 18000 l'b ledwie teraz zaczyna si~ żywiej interesować 8tanąłnier:az po atr( lIie MarY2witów. zt~d wy-
Mi li Ał'4Mi .g L..E& .. 1 &&&J I iJ JI!1 1ś!'!IIi....,;:;g!l!.Ił'!II~.lP.!!!tI!!!L_."@i'jIDi!l! ... =-:!"~,~"OI', 

KONKURS 
IMIENIA BOLESŁAWA PRUSA. 

2) 

Syn: i matka. 
(Ci»:g dalszy, pa.trz nr. 43). 

To :Maciej, jak raz jechilli w taką noc, już 
myśleli, że z/dną: przed nimi nic nie widać, ciem
ność i ciemność, z boków słyszą, jakby zły duch 
nad nimi się śmial, a z tylu, to tak, jakby ich 
co gonilo i szeptalo: ~obróć się, obróć!». Ale oni 
mądrzy, nie obejrzeli się, tylko wezwali Boga na 
pomoc, udali się pod opiekę Bogarodzicielki i ru
szyli 'dalej z kopyta, i tak przyjechali calo, dzię
kując Panu Bogu, że obeszło się bez nijakiego 
zlego przytrafunku. 

I dlugoby jeszcze babka opowiadała swym 
wnuczętom, gdyby nie silne chrapanie syna; lamp
ka też prawie gasla, spostrzegla to babka i nuż 
na wnuki: "A 1!myki, to ja wam gadam i gadam, 
a nafcina ~ię wypala. Ojciec już chl'api a i matce 
niesporo idzie robota, ukladź-ta się i spać". 

Zima w tym roku dziwnie byla ostra i dłu- i myślą o sobie; odzywa się w nim tęsknota llo 
ga: kalendarz wskazywal już kwiecieIl, a tymcza- I rodziny, do spokoju i ciszy zakątka swojego. 
sem śnieg jeszcze pokrywal ziemię. I Barda przeciera oczy i widzi, że dotąd nie 

Zapasy z roku przeszłego lada chwila wy- opuści! chaty i rodziny; pierś jego faluje ciężko, 
czerpać się ju~ mialy, a tu ani ~dźbla trawki no- I jakby zrzucając zmorę gniotącą: mrzonki uleciały, 
wej nie widać, bydlęciu niema co dać, to też po- t a pozostala, choć szara, lecz swoja - rodzima 
cieniaŁo ono i wygląda, jakhy przeżywało choro- : rzeczywistość! 
be ciężką. I Nieraz Bardę strach ogarnia, co będzie, jak 

, W chałupie Bardy smutno, od jakiegoś cza- I jutro zbraknie ziemniaków do garnka? Toć ludzi 
: su brak zarobku, bokaźdy się śdska i liczy- l tyle powietrzem nie wyżywi, psim swędem nie 
, z groszem. t pozbędzie, i tak już od kilku dni sam nie wie, 
.. Gospodarkać to Bardy nielaJa, wystarczy ona l skąd się biorą jeszcze ziemn~aki: chyba Bardzina 
! na pól roku przy pracy Ciężkiej, a jeśli na resztę : pożycza, ale długo tak by~ ,nie. może, w koń~u 

nie zarobisz cepami lub siekierą;, to sam nie bę- i nikt nie da, a wtedy co r~blC~ Zeby przynajmnIej 
dziesz mial co w usta wlożyć, a dzieci - pomrą i nie tyl!~ ludzi bylo do wyzywlenia! 
niechybnie. f. Barda oblicza: żona-· jedna, dzieci: Jasielt, 

Rozumie to Barda, to też pracuje on, jak • Maryśka., Stacho, J~gna ~ to male, wszystkich 
wól, przez dzień caly, mlóci od świtu do nocy, sześcioro. a matka llledolęzna-siódma. ObliczyI 

, by za te kilka groszy kupić coś do domu. \ aż siedm osób, a wszyscy na niego patrzą, by on 
1 Póki robota byla, to .ieszcze pól biedy: pi'zy- l im dostarczyl żywności; że żona tego wymaga, to 
. najmniej czlowiek wiedział, 7e z pracy się utrzy- ! uważa za zupelnie słuszne, dzieci -- maleństwa; 
i ma, a teraz sam nie wie, czego się czepić. I matka - staruszka jedynie stoi mu na zawadzie: 
; Powiadają mu wprawdzie, że tam gdzieś da- oddawna już nic nie robi; póki byr grosz, to jej 
. leko w mieście nie brak zarobku, bo ludzi wiele tego nie wymawiał, a teraz go to drażni, nie 
! potrzeb:ują do fabryk wielkich ' wchodzi on . w jej położenie, widzi jedynie, że 

Barda myśli o tern; w umyśle jego snują się i ona potrzebuje. 

Po tych slowach zabierano się do pacierza, 
podczas którego w główkach mlodych roilo się 
od straszydei leśnych; poczem każde zajmowało 
przeznaczone dla siebie miejsce i sen kamienny : 
opanowy wal mieszkańców ubogiej chałupki, nad i 
którą srożyl się wicher i okna jej niziutkie mróz : 
zakuwał IV powlokę tęgą ze zlod9wacialej pary. 

obrazy fantastyczne fabryk, o których mówiono t Usposobienie Bardy staje się coraz pDchmur
mu, że tam dobrze płacą. Słyszał on i o tern, że tam : niejsze i oprysldi wsze; ze wszystkiego niezadowo
zdrowia i sily potrzeba, ale on je ma w dostatku : lony, na żonę często laje; dzieciak~ chowają się 
i pracy się nie lęka. Bardaby 'poszedł; chwilami i po kątach, gdyż czują, że za lada przewinienie 
zagroda staje się dla n ego niezllośną, a wtedy może być rzemień w robocie; tylko z matką Bar-
rzuciIby wszystko i poszedł, dokąd tylu innych da ani słowa nie chce zamienić, spogląda na nią 
powędrowało. ' z pode lba, a tak, jakby chciał i nie chcial jej 

Bywają chwile, że Barda ma złudzenie, jak- coś powiedzieć ... 
by już byt gdzieś daleko, pośród ludzi obcych, 
pośród zgiełku i dymu fabrycznego. Pracuje cięż- 11 

ko, a nie widzi przyjaciela, z którymby mógł po· 
dzielić się myślami swemi, bo wszyscy są zajęci 

~d. c. n.). 

* 
'* 
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~ik~~ły bardzo bolesne zatargi, gorszące zajśeh 
I nIemożliwe do tolerowania i>tOS!l !Jki. 

Zaburzenia mają charakter nietylko religij-
lly, ll.b I ~połcczuy. . 

Ktokoiwiek zna. dzieje Kościoła katolickie
go, wie, jaką 8ilą była w nim zawsze karność. 
~e8t tei i dzi-i nieodzowuą dla jego pomyślllośei. 
d amow.olne wyłamywanie się kllięiy z pod wia
RY .bHlkupów zniszczyłolY jc.dność. rozbiłoby 
Gśeiół katolieki w Polsce ua kościołki i ka

Pbczki, lliezdolne do bytu, wydałoby wyznanie 
~~8ze na łup wszelkich Ilzkodników i napastni· 

w: Nie byłoby Kouciola, kierującego duszami, 
~.lll~l1enlami, była by jakaś gorsz~ca anarchia re
nlglJna. D,iś Mnryawici uznali $i~ za uprawnio· l 

.Jch do robienia tego, co im się podoba, co im J' 

:~€J "y dało słullzne, jutro zjawi si~ nowa Ko
'/lw.llka, czy nowy jaki p~mysł i pójdzie tak I 

a ej ai do końca. ! 

lit Kohiół katoltcki jest organizuyą, jest is- I 
ł/tucy~ sp~łeezn~, najwyż~z~ o!gani:l.aeyą 8p~- I 
d clną! obeJmoJ~e~ w8zy!ltkle objawy, wszy8tkIe ' 
j 11edzIny życia. Kościół ka toli@ki w Polace jest 

e d y n ~ trwałą organizacyą 8połe.,zn~, jest 
~rtytl!lIl!l organizac,ą i instytncyą Darodow~. 
/C.Zególuiej '" takiej f.lbwili przełomu, jak dzi
I/e);~., kiedy się wllzy.tki.o po~&gi i zależności 
i ~o cezne rodnźmły lub Plikły, wpływ KlJściola 

Jego rola 8ą niezmierne. 

5 

ty$i~cy, a Dam dał 1,000 rb. W drugiej polo; mocuików gromad włościańskich. Wratenie od-
wie gro dnia preli:ei komitetn centralnego, War- niosłem', źe włościanie czują całą hańb~ spel-
naszow, zdał rlpraw~ o wydatkach, zwiąunych nionyc:h grabieży i gwałtów, wyrażaj~ po kor. 
lo (;tw nrCle.~D oddzi~łów f zacz.ął od tego: "To- względem władzy i uznają konieczność areszto
warzysu! Wiecie, że w kasie jest 4000 rb. wania i wydawania w r~ee władzy podżegaczy 
i 1 000 rh Hapona, które tenże otrzymał od oraz wydalania z gromad gminnych iudzi wy
hr. WJttego". Niepodobna mi OpiIlSÓ, co siQ dzia- 8tQPoyl:h. Samowolne wyręby lasów ustały. 
ło po tern odkryciu. O:taznJe siE}, żo wied1.ieli Zrabowany dobytek zwraea s : ę właścieielom. 
o tem tyik. Hapon, Warnaszew, KaŻidin i K')- W Czernihowie i w gnbernii spokój zupełny. 
relin. skarbnik. Nie wiadomo dlaczego intere- Prosz~ o miłościwe zezwolenie Waszej Cesarskiej 
sl)"wał si ę nah~ spra,,~ A. J. lhtiuzeó1łki, któ- Mości na zniesienie w gubernii czernihowskiej 
ry wci'l.i pośredniczył u hr. Wittego i ministra stanu oćhNlDy nadzwyczajnej, a pozostawienie 
Tlmirazjewn;kto ~o jednak do tego upowdniJ, wzmocnionej, bez zastosowania wSlakże środka 
niewiadomo. Kiedym .i~ pytał o to, mówiono tego do terytorynm stacyi Konotop, gdzie pożą-
mI, żeM~tins2eński jest :many o H:tpono;vi i że dane jest zachowanie stanu wojennego. . 
to on w swoim czasie pisał pet~y~". . Petersburg j 240 lutego. Sesya rady mini-

Ten Matin8zeński, jak się okazuje dalej strów" dniU 23 b. m. poświęcona. byla spra -
z listu, przynosił jakicś p!eni~dle .d Diezua.aego wie agrarnej w zwi~zku z nadcllłanemi do rady 
kupca, raz 3,000 rb. i drogi raz tyld. referatami nadzwyczajnego zebrania nlachty 

"Po sprawoz daniu Warnaszewa-piBze autor tulskiej w Mosk wie. Rada uznała za. konieczne 
Iistu-polożenie stawało aiQ złem i zbyt ciemnem. uświadomić ład, źe własność prywatna jest nie
Jaj C~eremochin zaezęlibly w~tpić o uczciwo- tykalna. NastępnIe rada rozważała braki w urzą
Ici Hapona. Wątpić wypadło nic d/ugo. W po- duniu włościan i ulnala, że przed zwolaniem 
cZl\tku aL'yc~nia 1906 r. A. I. Ma$iuszeńlJki gdzieś Dumy naleźy zaj~ć .i~ tą sprAwą .w 8~czegól
zniknął. Po 21 atycznia 1906 r. przyszedłem do ności.Rilda za"tanawiala sili nad wnioskiem 
lokal n komi.tetu centra.lnego, gdzio spotkałem ol'ganizow~nia komiJyi miejscowych, zlożonyclt 
wzburzonego Ilekretarza Knźmina, . kt'ry wezwal z osób urz~dujl}cyeh i uelegatów od ziemstw i 
mnie do oddZielnego pokoju i powiedział: «Wiesz, włościan dla zbadania. potrzeb lokalnych wło-
zdarzyło siQ nieszcz~ś&ie. Okradł Dal Matiaszen· scian. 
aki». dllk:h? Komt.? I1e?ł-zadawałem pytania. Z danych, dOitarczonych przez wydzial 
"Oto tak si~ wllzystko żdarzyłn: Pr_ezcs Warna- ziemski, okazuje się, że komisys, wydeler,owa· 
!Jzew udał Slf~ do mini!iltr.a Tlmirazjewa po pic- Da do opracowania środków poprawy gospodar
Dląd~e~. "Po jakie?" - zadziwiłem li~. Knźmin stwa włościańskiego, przyszła do pewnycb wnja· 
gniewał Sl~ i prze1'Ywa.l mi: <Słnchaj lepiej, co lllków, które wkrótce sformUłuje . 

pr T<.>, CI) słyszymy O księżach Maryawitacb, 
" zYprolVadta. nas do w.niosku, że si~ nad tem 
słS,~Y~tltiem nie zS!ltanowili, nie rozważyli donio· 
,z {J Zl IIwego kroku, nie obliczyli jego naatęp~t~. 
Skar wUo dueh religijny, jak pooztlCie obywatel
ie le POwinny 'natc,hnąć Ich przel!wiadcieniem, 

. lIł tb81eży do Koicioła ąowrócić, a gorhwą dlań 
u ą Zatrze e i odkupic smntnu pr~e8złość. 

Pl' Gotowi s~ do poświęceń, dO 'bezinteresownej 
heacy dla ludu - wielkie te cnoty dadzą owoc 
d ~,goryCZ], be" trucizny jedynie w szeregu, je-

'g!1l11'1 lV zgodzie z całością Kuścioła apo!ltobkie
pr' W Odszczepieństwie, w walce z biskupami 
lu~Y najlep8zych nawet intencyach zbałamucą, 
1':z zdemoraliznjl\ go, pchną do zguby. Qtwo · 
in~ przYstęp szkodnikom. A potem przyjdą i złe 

mówię. Przyjechał Warnanew do miniatra Timi- Na tejże .8t>syi r .)Zważauo truduoici, ja\ie 
, I a~je~ a po pieQi~dze, a ten mówi, te Ilił.tilisf/:eń I wynikają. przy pod&iale . departamentu kolejowe· 

ski dawno lnż je odebral i pokazał Warnaszewo- 'go pDmiędzy ministeryami h:tndlll a skarbu, o 
wi pokwitowanie. WarnalIzew pojechał do Jlatitl~ ! nowym podziale Syberyi na okręgi wojenne i 
szcńskiego, ale ten zniknł\l bell śladu". "Ale ja· II wydaniu zapomóg kozakom drugiego i trzeciego 
kie pieni~dzt?·-dopytywałem cię . "Oto tak by- powolania Da prowadzeaie gJspodarst\V& .. 
ło: Rapon dostsł od ·br. Wittego u. pośrednictwem I Petersburg, 24, lutego. Na posiedze~iu d~
Ttwira7.iewa nie 1000 rb., lecz 30000 rb. 1000 rb. l partamentu, i:.B.OnOmll państ"a w R~dzle pan· 
dOltał HlpOO VI' październiku, kiedy ' wyjeżdżał, l stwa, w dum l-ym ~arca ,będą r?zpoznawan~: 
pozO~tA !-e ul!! przekazał Matiu8zeńllkiemn, Ittóry I spraw(lzd.ame, kontro h .panstwoweJ w , spraWIe 
otr:z.ymyl'1ał je od T lmira'jewa. Pamiętasz, że on ! wy~on8nla ?udżetu pan~twa, etaty .rl~ansol"le 
przynoilił jakieś pieni~dze od kupcl.? Otó.t to by- ! WlDlt!ter:yum l sprawozdame kasowe mlDlsteryum e1l2Y~. Tak bywało już niera-e. 

tni O Ile wiemy, władza kOŚCielna nie ma. za
Je~r~ \'IrYstępo~ać z gni~wem i z 8nro.wuścu~. 
dellle8Qly pewni, że boleje Jak matka nad obiCi' 
koc b ~tltCI i choe jak m.at.ka najprędzej je do 
Ów aJącego serca pr!ycI8111~e Kościół jest jak 
tlą pa.sterz, dhający przedewIlzy8tkiem o utraco
lt l~ (j\Vle~dH~ i r;otl:lwy do poświęcenia WilZyst· 

gl). II by Ją Ut.tzyskać. 
IIZcz ~~.hrlnllC'łł aJąee z.aburzenia, religijna są ni~. 
rall~~8c.Ielll dl~ 1{raj_u . N lezażegnane staną ilH~ 
hy~ CIężką, mebezpleczn'i. Dla tego kddy o · 
(;0" at~l Poczuwać się wmian do obowiązku 'pra-

aUla nad przywróeeniem spokoju. 
:gad O .IIPokój vnedewszystkiem chodzi o zała· 
pre:ellle namiętności o usuniłicie rozjątrzenia, 
l>OW:~8YI. Dopki uozucia Sl~ nie usp?koJą i nie 

Ci lOzwaga, de szerzyć Się mUSI. 
POhi.GdY~Yimy - t. j. gdyby (:ała społeo~ność 
itnYIll a. I:ll~ potuf~ ła rot.wi~~~ć tejspr ... wy w 8&' 

zal91~~ku, byłby to :Lnak złowrogi." 

--!--

Rewelacye O Haponie. 
f 

-?- j 
~kit 'fi ~aze.je "!tuś" prezes 7 go okręgn new- j 
kO}_1\)rotlotników przemysłowo f.l4brycznyeb, Kl
~ia a . Petrow zamieszcza eiakawy list w spra-I 
-Qllje Uanego o~ Hapona, przyczem redakcya na-
8i.~', ~rn re~elac'yom nagłówek: "Precz ~ma-

. " liście czytam}: 
z ząj~@~ p 1uiżej wyjaśni., dlaczego u1t~piłeDl 

f.l ~vva~fg-v stanowiska pr.ezesa. 

Iy te pieniądze, które da.ł hr. Witte. H ił pon wrę- ! skarbu za rok 1?04 . 
uył nam 1000 rb., potem 6000 rb., pozolltało 11.lŚ 1 Petersburg, 2401utego. Pr~\Vo ~ d.nla. 15·go 
23000 rb. zdefrandowal". Po kilku dniaeh rOK' ! styCZDl3 zm'<lJ.llło nIektó1'~ postanOWIenIa l pue
ml.\ ~łid(m z o. Rapouem i pytdem: dlne~cg{) brał '! p.JBJ o plJ~a~ku pl'Jlemysłowym. Colen;t u8un~ę· 
te pieOląaze 1 kto gfł do tego upoważnił? Hapon i ClI!. utrcdtllen prty poborze . podatków i ułatwle
odpowietlział, że dlatego był zmunony wzi~', po- l DlU ?on~dku przy opł~canlu, ntworzono o~obną 
niewlŻ nie zwołano zgromadzenia. Iun,m razem : komIsy~ pod pnewottnlctwem dyrektora depar
Hnpon mówił, że hr. Witte dał mu te pienj~dze ~ tamentu ~odatków niestałych, k~óu riupoc:mie 
dlatego, aby Rapon wyjeohał i nie wyst.,pował I prace lI"Ole \V p·t.ysdym tJRo~~IU. . 
~ pretensyami o szkody z powodu niet:wołauia i Petersburg, 24- lutego_ Minister spra.w we
zcromadzeó robotniczych po 21-ym litycznie.. Na I wnętrzoycłl 1'oz9słał do gnbera&torów telegram. 
pytamia, kto mu pozwolił brAĆ pieniJ}dlle, Rapoa w kt.órym poleca od dOla 5 ~~rca naznaczae 
nie odpowiedział, lecz wymyślał na ll !l. tinlZ\!lń termmy wyborów pduomocmkow. na przygo
.kiego 1 uderzają~ ml1ie po ramieniu, mówił: "S,;u. to~a"ezych .zJl!.zdnc? droboych posl~da~zy Zlem· 
kaj tego hultaja, a dostaniesz 5000 rb.· W duiu sk~c~ glB~n 1 r.obotnlków .. Tam, gdz~e hsty ,,:ła. 
8 '1m lnte~o wykryto ślad pewien Matiuszeńskie- śCH~leh zlem,sklch zezwa~aJ~ tla to, poź~dane Jest 
go i wydano za nim w pO/roń Knżmina, jeduego wybory skonczjć do dma ~3 go m.a.rca. Należy 
z towarzyszów i agenta śledczego". przy.tem SUIstosować wsz~kle środkI celem ulny' 

W k0ńcu ' pOWIada !l. Petrow: tlhnioDY \IV d. mama pon~dku 
21 stycznia musiałem ukrywtć 8iC2 za grani.~. Peterałlu,. 24, lutego. .Rn8~. gos." do~osi 
TeraJ, wykrywszy "szy~tkie ciemne sprawy R.- o ~rell~t."au ' !l prezesa zarz~dn ZIemstwa su.d~ań~ 
pona, muszę ~demasko"aó tę osobistość dla do- sklego, ks. PIOtra. Dołgoruk.lego. W spraWie tej 
bra robotników i ludu ro",jskiego>. .'Vi Pete~sbul'gu Dle. dano zadn~ch rozp~rz.ąd'leń 

Należy uznas1.y', ił. "Agencya telegr. pe- l do te~ pory tadncJ ~~adomoścl.o t.e~ me otrzy
tersbu1'aka" w sposób półurzędowy zaprzeczyła, mai am prezes rady mJDl8trów, am mlD1ster spraw 
jakoby hr. Witte miał jakiekolwiek stostlnki z Rs- I wewnętrznvcb. 
ponem. I Petersburg . 24 lut~go. Na. żądanie rady ad wo-

Telegramy 
Petersburskiej Agencyi Telegra.ficznej. 

-1-

kae~leJ aa~u.ut przysięgły Grnzenberg przyjął 

I 
obron~ w gło iIa ej sprawie inżyniera Sokołowa, 

l zamkniętego w hł'.erdzy KU8Zka.. ~pra,,~ ta b~i dzie s~dzona w Ascbabadzie prz~ hbt; lądoVVłl 

" 

tlszkf'nolu~. 
Moskwa, 24, lutego_ Na posiedzeniu zjazd. 

p tZ"il!!zk.u dnia 30-go p' ździernika> uchwalono 
następnj ą(' ~ rezolueyę: U lóoae, że przy rewizyi 
prawa wyborczego należy uwzględnie sprawie.dli
we przcd~tllwicieht"o w intere8ie mniej»zości 
i poszciególnyeb ~ up ludności; uzna., . że ze 
względu na waźnulć j~zlka państwowego, stano· 
WiSKO jego li szkole i 'IV organach samorządu 
winno być okrłŚlone przez prawo. 

SJz.rań 24 lutego. Zra bowano kapli~~ pulku 
austryacJuego. RtJzbite szeŚĆ kufrów. Ornaty wy
rzucono na p dłogę i pedeptautJ. 

na ~ieo dnIU 30 ym paiuziernika 190. r. H.!ł.pon 
PO"iet~s'l.em po.iedzeniu komitetu eentr.alnego 
~'l.'4 lip Zlał, że mUli umrzee, ab,y wlilkrzesić na
J~ "l~'''~- Dde) powiedział: "Towanysze, da-
81lYCb .na . otwarcie oddziałów ] ,000 rb. z wla
elljeie PlenI4ldzy, a sami macie: 4 ,000 rb,; pra· 
Illllt. ;. tomi pieniędzmi, SI. potem znajdą Się 
\\J arót le trolZczeie 81~; pienl'!ldzy nie or 4knie". 
lIYlll ije z1Iiolauo · ogÓlne zgromadzenie 'i"I 'Sol

' btY'~ll.o~ódku (Solanoj Gorodok) robotników f~· 
lI~arbl1'kPrzemy8łewych m. Petersburga, gdZIe 
~~d~l' l yZdał aprawQ o tem, ile pozo8tało pie-

,000' ~b ó"ił, że mamy 4 000, a o. R _ pon dał 
11 łaSce 'lI T.warzYlz Smirnow powiedZiał mow~ 

apona, który zarobił w Londynie 40 

Peteriburg, 24 lutego, Telegram z Czerni
.!aowa ge:aetflła Pantelejewa do Najjahiejszego 
Pana pod datą dnia 23 b. m. donosi, co nast(j-' 
puje: Z gubernii kurskiej i orłowskiej wieści 
D !epokojąeych niema. Gubernato.rowie <;świad· 
tzają, 2e wszędzie nastąpiło uspokojenie. Tym· 
cza:s~wy genuał gubernator .K.rzemieńczuka po 
zwiedzeniu wszystkich gmin stwierdza także zu
pełne uspokojeuie włoŚlian, leCI n&iltrój, panu 
j~ay w mieście, nazywa przygnębionym. Dziś 

'

I powróciłem z objazdn połuduiowych p )wiatów 
gnbernii czernihowskiej, gdzie zwoływałem ze
bran~a starszyzny WOjskowej, starostów i pełno-

WilIO, 2~ lutego. Na kolei libawsko·romei
skitj l,c1oJwaj~ się masowe uwalniania ze służby 
2a dział w I:rejku polityeznym. 

Cderech anarchiststów weszło do mie8zka-
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nia ~ laeciciela domu Brojka i żądało pieni~dzy 
Udało się ująć jednego z nich. Znaleziono przy 
nim rewolwer i nóż fiń8ki. 

Białystok, 24 lutego. Pod przewodnictwem 
ma,r8~ alka 1Z1achty I udziałem naczelnik.ów ziem· 
.kieh, naczelnika żandarmów, jsprawnika i inny6h 
osób rozpoczęła obra dy komisya do obmlślenia 
sposobów walki z propagandą rewolucyjną. 

z zamkllięeiem w twierdzy od -4 ch miesięoy do 
ł lat. 

Ryga, ~4 lutego. W telegramie z dnia 21 
b. m. doniesiono o ukaraniu śmieroią czterech 
osób. Doniesienie to było mylne. Z. "kaza
nych dwóch podało skargę kasacyj n,! , dwóoh 
sbrgi na Imi~ Najwyższe, Wymk skarg niewia-

MOIkwa, 25 lutego. W kweBtyi robotuiczej 
zjazd ucbwalił: 1) Koniecznem jest przeprowa
dzać kandydatów robotniczych do Damy tam, 
gdzie przeaysł od~rywa ważną rolę " życiu 
miejscowtm; 2) strejk przedsiębierstw takich, 
których bezczynność naru~za najważniejsze inte
resy państwowe, !!~ niepoż,dane; 3) pożądaue 

! jest otoczenie opiek~ prawną pracy robotn\ka 
t w fabry bch jak równiet pra0y najemników 
I i rzemieiluików; 4) pożądana je8t organizacya. 

dom,. , , 
Ryga, 2-4 lutego. Dzii we dnie ludzie, uzbro· 

jeni vr rewolwery Brauninga, wdarli się do trze· 
ciej ryskiej kasy na Petersburskiem Przedmie-
Iciu i 7rsbowawszy rb. 500, "biegli. , 

Rewel, 24 lute~(). Odbyło 8it tu pierwsze 
posiedzeDl6 osobnej komisyi śledezel pod prze
wodnict"Ęm f;e, nersła Streluikowa, i'.omisya ma 
za zadanie wyjt ioienie okoliczne, śni, w których 
zaszły zabur~enia październikowe wRewlu. 

Lnd;yn, 24 lllt(gO. R '3zydent angielski Pa
tersOD w roczncm sprawozdP.lliu o stanie handlu 
wIndyach, Turkiest.anie i Chinach zaznacza, ze 
towary angielskie przeważają w Kaszgarze i 
Jarkendzle, dzięki wyparciu fabrykantów rotlyj· 
skJ(h, ułatwionemu przez upadek handlu rosyj· 
skiego, z powodu wojny japońskiej. PaterljOD 
radzi kupcom angielskim, aby skouyst~li z po
myślnej chwili, dopóki rOSJanie nie wystlłpią I 

z Wt pólzn odnictwem. Rozwój linii , kolejowej 
rosyjskiej-zdaniem Patersona-zabije tam zu· 
pełnie ha.nd"l angielski. 

Kopenhaga. 24 lutego. Grób królaoddwie
dziło 20,000 o.ób. W mitś(lie Ohborgu wznie
siony będzie pomnik króla Cbrylltyana. N a bu· 
doW'~ vrzeznaczono 30,000 koron. 

KODstantYDopol, 24 lutego. Nadeszły tu wie, 
&ci, JISkoby pod Dyrnowacem, na południo-za · 
chód od Mltrowicy, 3,000 niezadowólonych &1-
bańczy ków urzli}dzllo demonstracy~ zbr?jną.. ~a
sza Iskiba otrzymał od Porty ' odpowlednle In

strukcye w tej sprawie. 
KODa antYDopol, 24 lutego. Władze inalady 

mnóstwo bomb " ,domach ormiańskich i wy
kr) ły spisek na życie sałtana. 

Białogr6d, 24 lutego. Rząd serbski, otny
olawBzy odpowiedź z Bułgary), postanOWIł przy
jąć propozycye austryackle i wzpowie rokowa
nia w !SprawIe zawarCla traktatu handlowego 
z AU8tryą. Ohecnie sprawa polega na ustano· 
WIeDla przeplsów tyroczasowych do czasu zawar
cIa traktatu. 

Szalhaj, 24 'lutego. Rząd chiński zamierza 
zamien ;0 Tybet na prowincyę chińską i miano
wać wicekróla. 

* 

związków robotniczych na gruncie zawodowym 
i ekonomicznym, w celu pomyślnej walki i o
orony interesów robotniczych, oraz pra~tycznego 
roz8trzygni~cia kwestyi poprawy bytu; 5) konie· 
cznem jeat postawienie na pierws~ym planie 
państwowego ubezpieczenia robotników w naj
rozmaitszych f )rmaeb; 6) pożądane m je~t poczy 
nienie starań o niezwłoczne zadeśćuczynienie 
:zawodowym j ekonomicznym potrzebom robotni
ków w przy&złycb przedsi~biorstwach publiclnych 
l państwowych, ażeby robotnicy nie midi pod· 
8tawy do hronienia interesów swyoh w drodze 
strejków; 7) wydatki państwa na średnie i niż· 
ue szkoły 'l a wodowe nie dorównywują znacze· 
nill i rozmiarom przemysłu rosyjskiego; . 8) nie
zbędne je8t zreorganizowanie inspekcyi fabrycz
nej na nowych zasadach z specyalnym egzami
nem dla. inspek1 or JW fabrycznych. 

Ołlakow, 25 lutego. Zbadano przeszło 50 
hiadk.ów, któryeh zeznania obaliły wiele pun
któw aktu oskarżenia. Zdaniem świadk6w, mą.- ' 
rynarze nie wypowiadali mów, dążących do zmia
ny ustroju państwa, była tylko 11\ ykła kryty
ka na zasadzie MiniteBtu z dnia 30-~0 paidzier
nika. Obrona stwierdza, że Olka rżenie na mo
cy art. 100 k odeksa karnego nie może być za · 
stolOWI1Jle. OdrzaconO starania obrony o ogl~
dziny krążownika .Oozakow" i dział, aby do
wic:ść, że kr~i.o"Dik nie ' strzelał do eskadry, 
odrz!lcono też i żądanie, by powołllno ekspertów, 
Szmidt , daje wyjaśnienia otwarcie. prt.y8lnchaje 
się zeznaniom przeciwko innym oskarżonym, po
prawia świadków i przyjmuje winę na siebie. 

Witeltsk, 25 lutego. Na zapytanie ministra 
sJ}r&w wewoętrznych gubernator odpowiedział: 
"Z:branie przedwyborcze gabernialne moie być 
zwołanem pomi~dzy 5 a 13 marca. 

Itatlrynosław, 25 later;o. Komisya gaber
ńialna wyborcza uwiadomiła ministra spraw 
wewnętrznych, że jCliit możpwem rozpoąz2\Ć wy
bory 19 kwietnia. ZeBranie gubernialne wybor
cze można zwolać dnia 7 kwietnia, 

TIlii, 20 luttgo, Do mieukania doktora 
Maisurian& w godzinach przyjęć weszło 10 uzbro
jonych w rę.wolwery osób i zabrali doktorowi 
zer;arek i pieniądze. Na wszczęty przez żon~ 
dOKtora hałas zjawił się rewirowy, który dał do 
doktora trzy strzały. raniąc go ci~żko w rękę 

Petersburg, 25 lutego. Do przedstawiającej ze zgruehotaniem koiei. Rewirowy aresztowany. 
się w dOla ~ l w Carskiem Siole deputaoyi szla- Ry,;a. 25 lutego. Otwarto , narady przed~ta-
eh ty gub. włodzimierskiej Najjaśniejsly Pan po· wicieh grup partyi nadbaltyckiej konstytucYJno-
wiedział. 'd k demokratyczlle~. Przybyli delegaci z RewIa, Li-

Cieszę się, że panó-)V tu Wl zę; prze aide J 

szpitala w Portdeftsme; wiele domów uszkodziło 
trzf}sienie ziemi. <Lasufrien na wyspie Win
centego u,iawnia wzmożoną czynność. TrzęBienia 
ziemi na Martynice, wyspie Wincentego, Gnoda
lopie, Sainttalogii, wyspie Dominika silniejsze od 
trl~8ień ziemi, które zdarzyły 8i~ przed cztere· 
ma laty; mieszkańcy miast ueiekają, obawiają(} 
się zburzenia domów. 

Petrouwodsk, 25 lutego. Zebrania gminne 
przedwyborcze do Dumy państwowej gubernator 
nazna.czył na d'l:ieil "{ marca; zjazdy pełnomoc' 
ników gminnych na dzień 18 marc:; ~ zjazdy peł
nomocników drobnej własności rolnej na dzień 
19 marca. 

Perim, 25 lutego. Wojska tureckie odstąpiły 
od B'mSUkj.T lłjzu prześladowane przez arabó\\'· 
Kraj 8llnie wzburzony. Niezwykłe deszcze dawod
nil,. okolice. . Straty turków znaczne; niektóre 
miejscowości 7ajęli arabio Bitwa trwa w dalsiylll 
eiągu pod Taięem. 

DZIENNE. 
PeterSburg, 26 lutego., Na zasadzie Najw1i~ 

Slego Ukazu otwarcie l:lllmy państwowej ozna
eZODO na dzień 10 maja Dowego st,lu. 

Petershl.rg, 26 Jutego. Członelt rady Głó\\'
nego zarządu prasy Adikajewskij; członek rady 
minilItra oś"iaty Bar~now, poseł nadzwyczajny 
i pełnomocny minister przy dworze perskim Szpe' 
jer uwolnieni zostali od obowiązków na własne 
żlldanie. 

Irkuok, 26 lutego. Przybył tu Liniewicz. 
Ltbawa, 26 lutego. Ol!zekiwanym jest z Da

lekiego Wschodu krążownik <Aurora). 
Płońsk, 26 lutego. Odbyło Bi~ zebranie przcd: 

wy borcze chrześcian różnorodnych partyi. Z1dz1, 
stanowiący około trzech czwartych ładności mia
sta, naradzal~ się oddzielnie. 

BerliD, 26 lutego. Ogólna suma przekazana 
25 latego przez depatacye parze cesarskiej n. 
cele dobroczynne wynosi 21

/ 2 miliona marek. 
BediD, 26 lutego. N a przyjęeiu dworskieJJl 

luiąż~ Albrecht składał' życzenia w imieniu ar
mii i fiOty z powodu wesela srebrnego pary ce
sarskiej oraz z powodu małżeń~twą syna. 

Cesarz Wilhelm w odpowiedzi olwiadcsył: 
Ksiąi~ A lbrecht uosabia wiekopomną epo ~ o~
rodzeDla cesarstwa. "M Jje siły wojenne na 11łd1;Je 
i morzu; mówił dalej cesarz, są moją pierw8Zlł 
i ostatnią myślą, cesarzowa zaś zawsze przenik
ni~tą jest dl\żeniem do ulienia jej doli i bóloJII· 
Daj ' Boże by nie nadeszły na wypadek woj.nY, 
lecz jeżeli wybuchnie, jestem przekonany mocno, 
że armia dowiedzie swojej sily, tak jak to mialo 
miejsce przed 20 i 100 laty." 

PekiD, 26 lutego. Wobec pogłosek o spodzie' 
wanych rozrachach przedsiE.lwzięto Bpecyalne środ
ki ostrożoości . Wyżsi przedstawiciele policyj j o-
80by urzędowe :lostali wezwani do pałacu nie.pO~ 
dziewanie. Po naradzie straż dokoła zakazanej 
dzielnley miasta zOBtała zdwojoną. Woj ska roS' 
lokowano przed gmachami, w których mie8zkai,ł 
wyżsi reprezentanci administracyi. W mieŚCIe 
jednakże było zapalnie spokojnie, żadne rozraobY 
nie wynikły. 

-------------------------------------'-szlachcie gubernii wlodzimierskiej Moją 8erdt:Gz· baw y, WlDdawy i arjewa. 
ną wdzięczność za uczucia, wyrażone w adreSle Kijów, 25 lutego. Rada uniwersytetu posta- Z Dalekiego Wsehodu. 
panó-. Wasza wiernośó, .dzielna sło,żba dla no wiła wysbe do Petersburga delegatów dla , 

" d" t ń '" K'" ż OtrzymalIśmy list na8tA pUj'Acy: 
Tronu l· Ojczyzny znane Ml SA dobrze, zaws.le po Jęcna 8 ara ° wznOWienIe w lJow1e wy - '» ~ 

'1 b k ó .. ń L'ch n' er ytecI'e .S1<anowny Panie Redaktorzt! w nie wierzyłem. Powtarzam panom to, co J.a~ tlzyc urs w 'be U.I 'przy u IW tI . 
powiedziałem deputacyom sdach.ty gub. tulskl~J Kijów, 25 lutego. W czasie rewizyi odkryto Prosimy Pana Redaktora przyjąć od nM te 
1 t6mbowskiej, że dobro wszystkIch stanÓw pan, - tajną arukarnlt} ukraińskiego strollni6twa socyal- par~ !!łów l umieścić w gazecie "R,nwój .... 

k M' d '. d lU demokratyczUfC)· Winszajemy ~owego Roku wszystkim ob". 
st,,& jedna o l rogle, ze. p.ny ur~~ zan, 33 osoby .t.esbno do obwodu jakuckiego na watelom i mieszkańcom miasta Ł!)dzi, a takie 
rolnem wł I ':lian, prawo właSUOS(ll waszej b~dzle 5 l t i czytelnikom gale~y "Rozwój", my żołnierze 
mecarU8zonem. Podług Moich wskazówek opr.,· a ,. l Z d d l na Dalekim Wschod.zie, którzy mieszkaliśm- przed 
eownJ'g SiA obecnie środki ulżenia najbardziej Smoleńsk, 24 n'ego. ja·~ yecezya ny da- J 

., " ł h' ń t uznał Z" koniecznA znl'eBI' eUl'e l' nsty powolaniem d.o WOjska w mipieie Łod'l:i, a ter," 
potrzebuJDcym gruntów, pracuJ·!l.cym na roli w o. - c o,ue II wa ..." -

"3 "3 t d . J. l' ustanowienie wypłat nB l' znaJ'dujemy Sl~ na Dalekim WSłlhodzie w roW śClauom, przy niezbędnym warunku zachowa~la tu u yaKonvw y pe y 
nietykaloliści prywatnej własności rolnej. Dn~. duehowieńRtwu wiejskiem~ przez @karb. Duchow- ście Girynie .w chińskiej ziemi, składamy ser-
ka' 3nom z całej duny za gotowość dopomo· n.ym. po 1000 rb., psslmlst?m. ~o 400 rb. rocz- deezne życzema: 

J~ PM .. Ole 1 nadaola ,run tu 36 dZlesl~cln. Władysław S!)bolewski, Ed ward lIantaj, Fe· 
żema l. l t P' kt . t l Władimir , 25 lutego. Gubernator naznaczył lika MIlczarek , Władysław Michalak. WacłS,1f 

Petersburg, 25 u ego. rOJe o~ane k Je~ wyh( rv pełnomoelJików wielkiej włalności rolnej Jagus. Walenty Czubala. 
wprowadte~le w s~k~laeh pry~~tuyc w raJu na dZI~ń 11 marca; zaś przedwstępne zjazdy l Giryn 1. XII. 0,5 r." 
Nadbaltycklm naukI Języ~ów mleJseow.ych. Spra.- drobnej własności pomi~dzy 14 a 21 marca r. b. Llst ten otrzymaliśmy dopiero w sobot~. 
'ft a ta rozpatrywana t.~dzle w Radzle państwa ' N . ś' 298 d . 
2 marca; Oh~rkówb ' k26 luktegbo' ł a WlkO! ,Ole b'l rO~1 

W myśl ogłoszonych świeżo przez miniitra żel~'&D~J c ar ows o- a atł.zow~ .leJ roz I y Sl~ 
W fabrykach i zakłaaacb,. podleg~j~?yeh mini POClą~l. T~zy W8.g()~y ro~blte, KIlka .uszkodzono. 
t um marynarki zostają uwolnIeni bez moż- Pasa?:erowle pOllleśh tylko okaleczeD1a. 
~o~~ I:0uowD·ego p'rzyjęcia. W budynkach fabry- New-Yerk, 2f) lut,ego. Wulkan ~ontpellier na 
eznych zebrania są wzbrąnione,; winni udziału I MartynIce ~acz~ł by~ c~ynDym . Mieszkańcy wy
w zebraniach . podlegają karze na mocy prze pi - I spy w p~Dlce.. KaDl1en~e wyrzacone ~rz~z wul
,sów tymozuowych z dnia! grudnia 1905 roku, kan zraDlly pU;CIU Indzl, których odWIeZIOno d() 

Krwawe zebranie przedw~borc~e.' 
Podczas wczorajszego zebrania pr led wyb~r: 

czego na Pradze przy ul. Namiestnikowskl'J zaszedł nastCjpnjący, krwawy wypadek. Prs" 
zakończeniem obrad weszlo kilkunastu JDlod1~b 
robotników bez biletów r proszą~ , o · p'ozwolenJ' 



II, zebranie głosu. Po dłagicb zatargach, za
~e'IVni"8ZY, że nie, zak1ócą porządku ogólnego, 
~Yskah pozwolenie. 

lll' Podczas przemowy jednego z nicb, która 
b lał~ charakter socyalistyczny, obec~y na ze
d r~ulll przedstawiciel policyi przer.wał mówcy 
~a 8Ze wywody. Wskntek nieporoznmienia po
~ 8~al~ zamiesllanie n& eali, obecni rzucili się do 
je~,)Ś~Ia.; po chwili rozległy się strzały, które 
do Ilak nie zrauiły oi kogo. Przy drzwiach j 11-

up alt zachWIał się młfldy robotnik, i krwawiąe, 
IOlllldł na ziemię. OltazAło się, ie ,ma. przeBtrze 

'\Yłą ilzczęlu~; kula utkwiła w móz:go. R~tunek 
be'uknteeznym. 

L Zabity jest podobno robotnikiem z fabryki 
~iła~Of); mówią, że w popłochu ktoś go potri!!' 

l trzYmany w ręku rewolwer, sam wypalił·. 

Zabójstwo dyrektora Iwanowa. 
te Jak już w 8obotE,) pokrótce do~ieśliśmy, że dnia 
'lVlIgrO o godz. 12 j. pół ' po południu, 8 pełniono 
-o ~d dnia białego na ruchliwej ulicy śmiałe 
lra,r erstwo. Oto do idąe ego ulICą Bracką w to
IIk{i.Yfihvle syna naczelnika kolei nadwiślań
Ilpr~' rz. r. st. D. M Iwanowa, niewiadomy 
,l19a "ca ~Jstrzem z rewolweru " glowE,) z tyłu. 
POthllOlV rnn~ł nli. chodnik, zanim syn mógł go 

19Yeić. 

lIą, s~11k_u przeebodniów i posłańców, siedzących 
Braek~c~l na rogu placu św. Aleksandra i ulicy 
or. 4 lej, przenio.lo Iwanowa. do bramy domu 
bow' I t;dzie go złozom' już nieżywego, śmierć 
pra.~~rn nastąpić musiała momentalnie. Kala, 

' Iltr~el 0podobnie :lO rewolweru Browninga, wy
llą lr OUIl. naderzbli"ka, pueświdrowała mózg 
llaibl;l~t.Hl1k wystrzałów u81yaz:eli zaledwie 

1"81 przel\bodnie. ' 
pogO~adjechala wezwana telefonicznie karetka 
gio . 0191a ratunkoweg{), ale o ratunku nie mo
łI_c~e1i być mowy, lekan stwierdził tylk:() zgon 
eya. z ulka .r l'Vanowa.. ' Nadbiegła wezwana poli· 
tr01 . POl'll1061likiem komisarza IX cyrkułu i pa 
110 1l:1eaay pułku btewaki~g(). którym ob~tawio
jąc ty~ ur. 4, zamknąwszy bramę i dopuszcza· 

() przedltawicieli do władzy. 

-:-:-:-

ROZWÓJ. - Poniedziałek, dnia 26 lutego lt06 r. 

R O Z m a i t o ś c i. 

I 
! F E L L I N. 

I 
Fe!lio, miasto w Ioflanta.h, wspominane teraz z po-

wodu krwawych zajść obecDych, JlI,m1ętoe jest li dzie
jów naszych, bo je przed 300 laty Jan Zamoyski zdoby

I Wl!.l. Wówczas to odznaczył się męstwem obywatel wi-

j 
tabski, Marek Ilinicz tytka, na czele 500 mieszczan 
witebskich i za to otrzymał szlachectwo z nazwi
skiem Felińskiego. Dz:lelność jego pochwaliła konsty

l tucya koronna z roku 1607. Najpiękniejszy to klej flOt, 
bo osobistą zasługą I krwIą kupiony. Mialo imię Feli· 
na zasłynąć później w nazwisku Fellńskich: Alojzego, 
twórcy hjmnu "Boże, coś Polskę" ; Ewy z Wendorfów, 
żony jego synowca Gerarda, wygnanki do Berezowa na 
Syberyi i autorki, oraz jej syna. arcybiskupa Szczęsne
go Zygmunta, również tułacza i pisarza, biografa nle
pospolitej takie siostry, Paullny z Felińsklch Szeme
Bzowej. 

SPROWADZENIE ZWŁOK CHOPINA. 
Ze Lwowa donoszą, że komitet sprowadzenia zwłok 

Chopina do knju i budowy pomnika Chopina we Lwo
wie postanowil ujmować się jedynie drugiem zadaniem, 
gdyź ' dokonanie pierwszego jest niemożliwe z ważnych 
względów, które komitet przedstaWi TY obszernym ko
munikacie. 

Z ostatniej chwili. 
Petersburskiej AgenCji Telegrafieznej . . 

Petersburg, 26 lutego. Starszy radca prawny 
ministerynm sprawiedliwości, Wierowkin, miano
nowany zostal p. o. dyrektora pierwszego de
partamentu ministeryum sprawiedliwości. 

Teodozya, 26 go lutego. Z~szłego tygodnia 
aresztowaUl w Jałcie zostali' osadzeni w więzie
niu mIeJscowym. Byli nimi: członek zarz2\du 
mIejskiego Jarcew. dr. komisyi sanitarnej Rada
now, lekarz Saltykowski. Dzisiaj na mocy rl)z
porządzenia źan.armów zostali oni wypnszczeni 
z wiezienia. 

Kiaohta, 26 lutego. Aresztowany został re· 
daktor ~BaJkału", właaciciel drnktrni i jeden 
~ e spółpraeowników guety, starosta mieS?;ozau, 
dwóch nauczycieli. Drnkarnię «Bajkału. zapie
czętoWtł DO. 

Mińsk} 26 lutego. Vsty wyborców do Da· 
my rań~twowei będą ogłoszone przed 18 marlla. 

R.omny. 26 lutego. Naczelnik powiatu we
zwd mieszkłlńr6w, którzy posiadaj~c broń bez 
zezwolenia wbdl, aby złoży li ją do policy i. Po-

7 

stanowiono specyalnie wzmocnioną ochronę miej
scowości i osób. Ochranianem jest więzienie. 
Niektórych uwolnionych więźni napowrót are· 
sztowano. W mieScie spokojnie. W niektórych 
wsiach powiatów wybrano już wyborców do Du
my pańRtwolVej . 

Budapeszt, 26 lutego. Na odbytem w sobotę 
positldzenm ministeryum prezydent policyi Rud
ney, w obecnośei tylko burmistrza i 2-3 człon
ków muoicipium i mnóstwa policya,ntów, odczy
tal ostrą odezwę królewską, potępiającą sp()sób 
postępowania municypium w stosunKu do rządu, 
oświadczającą, że wskntek daremnych USiłowań 
skierowania działalnoś.Ji lZarządu miasta na dro , 
gę prawa i obowi~zku względem wład l Y kró
lewl!lklej, mianowauy zost ... l komisar:: krÓlewski 
Bndapesztu z prawem nieograniczonem zamyka· 
nia posiedzeń municypium i wszelkich komisyj, 
korzystać z wszelkich praw zebrań ogólnych, de
gradować i uwalniać służbę miejską, zanądzać 
śledztwo w sprawach ' o nieposłuszeństwo, osta
tecznie mianować na ich miejsoe inne osoby. 
~koro Rlldney i policyanci odeszli, po pięciu 
minutacb p()siedzenie wznowiono w obecności 
członków nieobecnych przy odczytaniu odezwy. Je· 
dnogłośnie p.rzyj~to projekt nadburmistrza, WSKa
zujący granice władzy królewskiej, oświadezają
cy, że pełnomocny komisarz królewski nie ma. 
prawa z80"ładnllć władzą rządu ojczystego wlJrew 
prawu. Bezprawne rozwiązanie parlamentu i 
mianowanie pełnomocnych komisarzów są ozna
kami zawieszenia konstytucyi. MIlniciplum pro
testuje przeciw jej zawieszeniu, poozytuje roz' 
kazy komissr:!;a królewskiego za oezprawne i 
nieobowiązuj~c&; ufa" miłość króla dla wier
nego narodu węgierskiego, we wspólną prac~ 
narodu l króla ns korzyść W,gier konstytucyj-
nych i dla pomyślności jej ludów. -

Rozkład pociągów. 

Zimowy. 

Kol6j Fahryczno-EAdzka. 
Odohodzi z Łodzi: a) 7.10, b) 12.05, c) 1,38 

•• 3.H>, et &.10, " 8.50, C) 12.30. 
Pr..,ohodzą do Łudzi: h) 7.4,5, Je) 9.30, I) IO.U, 

111) a.łQ, 8)5.2-2, o}.8 20, p) 11.00, r) 4.aS. 

pOszukiwane wprawne szwaczki. Na-
wrot 2110 m. 21. 436-3ws1 

Biuro Wyszntiwania Pracy. Dr. Jat~~ Konll 
powrócił 

Mieszka tymczasowo Piotrkowska N~ 107. 
259·6-1 

potrzebna zaraz panna do szyciai-na 
posjlki. Skwerowa 22 m. 9 U7'21i1 

P· rzybląkał się pies czarny, i:ólte laty. 
Ulica Główna 33, stróż. U2-3-1 

Szkoli!. Thomllsa.-uC AudrzejaNr.-ll. lfł.rz WYdział Wyszukiwania Pracy przy Łódzkiem Chrześoiańskiem T'O
zha-wi DO.broozynności, aby dać możnośo zarobku ludności łódzkiej, po
'%'r6~oneJ pracy, skutkiem ogólnego przesilenia ekonomicznego, kołacze 
~a,tel':no. do pp. przemysłowców, przedsiębiorców budowlanych, oraz obJ
lÓ'V' 1 ,zlemskich, że Biuru umieszcza rObotnilrów, tkaczów, przędzalni
CYalistSlusarzów, studniarzów, kowali, tokarzów, stolarzów, cieślów, ofi
oraz o'V', ogrodników, gajowych, leśników, wszelką slużbę folwarczną, 

SZWaCzki, praczki i prasowaozki. 
~Ie 7. Komitet Wydziału prosi uprzejmie pracodawoów o la&l:awe nadsyla

,ll.TlOtrzf\bowań do Biura Wvdzialu. Łórl.ź, ul Piotrkowska 117 , 621-~ 

~--------------------------------

--------_-:--' ~,--

Jest do odstąpienia 
spółka fabryczna 

wyrobów metalowych i galanteryjnych. 
Potrzebny kapllal od 3·('h tysięcy rubli. 
Wiadomość ul. Piotrkowska Ji 1 j 9 mie
szkania .M 2, od 12 do 5 po południu. 

258-3-1 

Drobne ogłuszania. 
! 

MUltm Rz~mi~~lllicz~ To"arzystw~ A Nowootworzony Gabinet Dentystyczny l 
• Zofii Slawińsklej, Plo_rkowska. 132 . 

m. 15. 3&-20-20 
. I A A Osoba poszukuje przepisywania 

• • w języku polSkim i rosyjskim. 

~tzlj. Pożyczkowo-oszczędnościowe ?~~~~~i:y:-~~~~~8traCYi ~Rozwol~;_~od 
Ot\Va~llje Wkłady na lokaCJe, od których płaci 4, 41

/ 2, 5 i 6 procent. Gospodarstwo 17 morgów, wtem 3 mor-

~arrOT_ 1.0~. iri~~i~i ~i~~j, ~~~~kR~i~i Mie ji~icn W 'Ro~~; II :~~;J~~;;';~;EI:;,~:f~~:~ 
.. ~~ sobem. Nie mogl\c,ych przythodzić w dzień 

nlllleJszem P. P. Akcyonaryuszy na I uczę wieczorami. Ceny przystępne. Pra· 

lUające ' . zwyczajne zgromadzenie ugólne, . I ~f~~::/i~~~~~j~p~t~:zd ~~~tu 4~'C3~~3 ' 

Ill'll. hrz SIę .Odb)'ć dnia 27 lutego (12 marca) 1906 r. w . W,arszawie, w do- , M1oda, intelIgentn" panIenka poszuku· 
t' y ul K I je posady kasy erki, ekspedyentkl lub pY rakowskie Przedmieście Xll 5, o godzinie 3·ej po południu. I sklepowej, z dobremi swiadectwami Prze-

1) S orządek obrad Zgromadzenia: jazd 405, m. 11. 437-3.-1 
2) lra,:,ozdanie Komisyi Rewizyjnej. M otor z gazowulą do antracytu siły 16 
3) Z atw~erdzenie Bilansu i podział zysków za 1905 rok. koni, do sprzeuania. Wiadomość mu· 
4) p at~lerdzenie projektu budżetu wydatków i dochodów na rok 1906. ga 71, Suligowskl, i warsztaty kolejowe. 

()\\'YCh k rOJekt. rozszerzenia działalności Towarzystwa przez uzyskanie Widzew, u Dobrzyńskiego. U~-4,-1 
5) onc~syl. potrzebne staniczarki uczenir.e. Piotr-

WYb D I kowska 12 . , Matuszewska. 436 3·2 
6) W bor yrektora i Zastępcy w miejsce ustępujących. pokój umeblowany, do wynajęCia z ca-
7) "l.6r '.Członków Komisyi Rewizyjnej. lodziennem utrzymaniem. Zawadzka 

nIOskI PP. Akcyonaryusz}'. 181-1 18, m. 4,. Ul-3-1 

Lekcye dla doroslych, oddzielnie dla 
kobiet i mężczyzn. Przyspasabianie do 
egzaminów. 350-15 10 
S klep spożywczy do sprzedania z po-

wodu zmiany Interesu. \\ iadomość Li
powa 69. ~38-3-1 

Sklep -spożywczo- dystrybucyjny sprze
dam. Bałnty, Za.wadzka nr. 17. 

439 3.-1 
Wersztat ślusarski z calem-urządzeniem 

i różne maszyny zaraz do sprzedania. 
Ulica Staro· Zarzewska nr. 60, w sklepie. 

4,32 3- 2 
Wóz ~esoro'l'\'y nowy solidnej warszaw-

skieJ roboty do pprzedania tanio. 
Obejrzeć u p. J. Kostro, ul. Widzewska 
Nr. 145. . 430-3-)1 
W~syłam lud .. i z maszynami "Progress"~ 

duże pranie rubla. Zawadzka 59, 
m. 2. Jednocześnie sprzedaż za gotówkę. 

379 9-6 
zarazsprzedam sklep, kolonialno-dys

trybucyjny. Wiadomość ul. Guberna
torska 37. 409-3-3 
Zaginął paszport - na - imię Bronisława 

Lewandowskiego, wydany z gminy 
Łęczno. 4,33-3-2 
Zaginął paszport na Imię Sznllm Nll

chym Brod, wydany z !(miny Kozieni· 
ce (powiat), gub, radomskiej. 423-3-3 
Zaginął paszport na-imię Maryanny Gaj

de, wydany w Rżgowie, gub. piotr
kowskiej. U8-3-1 
Z a'l'inąl Paszport- naiiiiję- Bartłomieja 

Ulkiewicza, wydany z gminy Kluki. 
-.~ __ ._~ __ .-____ ~4,43-3-1 

ZlZubiono kartę od paszportu na imię 
Stf fanil Przygockiej, wydaną z fabry

ki Poznańskiego. ' 4,4&-1 

2-ladne 'pokoje z ku ('b nią i l pokój s~ 
do wynajęcia. Przejazd 12. 446 3"-1 

2 duże szafy sklepowedo -sprzedania. 
Wiadomość w sklepie towarów lok· 

ciowych, ul. Fabryczna nr. 1 róg Wi
dzewskiej. 403-3.-2 
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Riliobot lik" . od nieszczęśliwych wypadków ubezn I o t.~ piecza "lajtanięj WTWUONW 
~ (Związek Fabrykantów). Oddział 

wŁadz!, Wólczańska 10, St. S wietBik\l Telefon Nr . . 717. Związek Fabrykan· 
tów broni interesów wzajemnych bez agentów. Dotychczasowe rezultaty wskazu}~, 
że po Og. Zgromadzeuiq składki ulegną dalszej znacznej obniżce. 1500-25 40 

Skład instrument ów c h ir urgicznych 
S. Erlich i A. Luxenburg 

Warszawa , Sienna Nr. 9, 
posiaua na sldadzie sterylizatory. przyrządy bakteryologilizne . 'meble ope

racyjne, ochładzacze a nminiowe na glowę, serce i krzyż, 
on.z :~' 

.. ostawa mikroskopów, akumulatorów, wszelkich aparatów elektrycznych, 
ortopedycznych znanych fabryk zagranicznych. 

Wysylka pocztą za zaliczeniem. 153·8 4 

Nt 2123 Obwieszczenie. 

DYREKCYA 
Taw&rzystW& Ir~aytDWGgD mi&", Łdzi 

w zastosowaniu się do § 22 U stawy, podaje do ' powszecllllej wiado
mości, iż ~ażądane zostaly pożyczki na nieruchomości: 

1) pod Xg::78 , przy ulicy Franciszkańskiej, przez Augusta Wihana, 
pierwotna rb. 10,000; 

2) pod M 63 przy ulicy Zachodniej, przez Stanisława i Franciszka 
braei Pałaszewskich, pierwotna rb. 23,000. 

Wszelkie zarzuty przeciwko udzieleniu zażądanych pożyczek stowa
rzyszeni zechcą przedstawić Dyrekcyi ·w przeciągu dni 14 od daty wydru
kowania niniejszego obwieszczenia.' 

Łódź, dnia (11) 24 lutego 1906 r. 257-1 

S~,j Artykulaw 1~I~y&IB1ch Tawarzylt" 
'-" .... oc .... 

Reprezentanci na Królestwo Polskie 

Krzysztof BrUD 
i SYN 

Warszawa, HGtel aristol, 
poleca.j, 

Dźwigi "OtiaU 
Maszyny do pisania "Remington" 
Wagi amerykańskie "Fairb ... ksu 
Biurka amerykańskie "Derby" 
Welocypedy amerykańskie I,OlevelaDdll "BiUDbłer" 
Szafki składane "Wernicke" 
Kola pasowe dre'fniane 
Lampy naftowe "Vlen_au 

Segregatory "Imperial." 
Zastępca na Łódź i okolice 1058 

H. Soi NEUMARK, ul. Benedykta' N! 2. 

Szkoła prywatna męska i 
Zakład freblowski. 

z kursem dla freblanek i bon. 

Od Ad~inistr&eyi "ROZWOJU". 
Dla prenumeratorów "Rozwoju" dajemy nasze naklady po znacznie-

zniżonej cenie, mianowicie: 
1) Dzieje Polski z olbrzymią mapą, bogato ilu

strowane, tomów dwa, opracowane przez 
D-'1"a Feliksa Konecznego, w oprawie ozdo
bnej z libroitn 

Dla prana
.erałorów 

Rb. kop. 

1 20 

Dla niepre
numeratorów 

Rb .. kop. 

t 95 
t 50 
1 20 

w broszurze 
2) A. Stwrcel: Smok, powieść spółczesna, 2 tomy 

75 
60 
20 50 

50 
30 

3) Józef Grajnwl't: Dwie, powieśd spółczesna 
4) W. Czajewski: lliieszKo, drf.lmat historyczny . 20 
~) R. Horowiczowa: l.yGiorys Adama mickiewioza 
i ) WUII&wa Ilugtrowana (Dzióje starej Warsza-

7 

wy), bogato ilustrowane, w broszurze 2 tomy l 00 2 .00 
Kl1.żdy z prenumeratorów naszych może r ~ 1,., ~ A wybrań jedno lub wi~· 

\"jaj dzieł po oznaczonej cenie. Biorący wszystkie sześć książek odrazJJ 
1J miejsce 3 rb. 27 kop., za.placi ~ylko ' 2 rb. 25 kop. 

Choroby. w8n.8ryc~ne, I Dr. l. PRZE080RSKł 
moczopICIowe I skorna przeprowadził się na 

l 
Dr SI lEWKOWICZ ulic'l ~:'b~~~~I~ NA 69 

• • przyjmuje 'l chorobami gardła, krła· 
Z_ohodnia .Nil 31 ni, nos. i uszu, od !J do ll-ej przed 

! 
(obok lomhardu akcyjnego) pot i od 4-7 popoI. 206-60-5 

.Dla panów od 8-11 r. i od 6-8. dIn -I 
dam od g. 5-6. . c-78 

, W niedziele i święta od 9-12 I od 3-6· 
I -

I Dr. L. Pry~nl~ti 
! Chor(l)by skórne, wenepy
I czne i moczopłciowa. 

l 
Przyjmuje od godz. 8-12 r. i od 6-8 w. 
PMlie od /)-6 pop ol. U20-r-73 

; Ulica Południowa .MI 2. 
I • _, 

I D~ JAfGfiCSBURG 
I 
\ 

ł 

l 
\ 

AJr.usurya, choroby kebieoe. 
Średnia ~~ 18. 256-5-1 -

POWRÓCIŁ 

Dr. med. GOLOFARB 
Ohoroby skórne i weneryczne 

I przyjmuje od godz. 9 do 12 rano i od 6 

!I do 8 wlecz. pllnie od 5 do 6 wieczorem, 
w niedzi'ele tylkQ od 9 do 12 rano. 

i Z_wad.dllll 18 - 104--20-18 

l Powrócił 

i Dr S. Kantor 
I Choroby skórne i weneryczne 
II Krótka ul. JW 4 

przyjmuje od 8 - 2 rano i 6 - g wiecz., 
i panie od 5 - 6 p.p. 195cll 
l -
I Dr. Feliks Skusiewicz : 
i Choroby skórne i weneryc·zne 

Andrzeja 13. 
Przyjmuje od godz. 8-9 rano i od 4-81/, 

wiee/orem.W niedziele i 8więta od g. 91/ 2 

d~ l pop0l'l!dniu. 507-d-258 

Dr. O. Altenberger 
Andrzeja 5 

Okoroby gardła, nosa i uszu 
przyjmuje eodzlennie od 9-11 fano i od 
5-7 po pet, w niedziele i święta od 

9-11 1'. 135-c-17 

Dr. B. Mazel 
EwangeliCka 5. 

Choroby skórn.e, """onory
cznc i :rnoczoplcio"""o. 

Przyjmuje: 9-11: 13-8. Panie 5-6. 
W niedziele: lO -'2. 237c::;0·4 

~~-----_._-~----~-- -

, ' 

rubli kosztuja, Spodnia 
zimowe z dobragokarn
g a r n u. P a l t o z i m o w-e n li 
k a m g a r n Gl w e j p o d s ~ e w
c e rb. 20 25 U b r a n i e m a
r y n a r .k o w e z z i m o w e g o 
k a m g a r n u rb. 16. K 8. m i
zelki kolorowe w naj
uows z ych deseniachpo 
r b. 3.25. W s z y s t k o z e z y. 
stej walny u • 

Emila Schmeohla 
Piotrkowska 98 
róg P r z e j II. Z d. 

~------------------------~ 
Wi~Ksza ~ruska fabryka papy 
niedaleko granicy, prosi o oferty na SZ!ll/ly 
ty z zapewnieniem regularnej dosta"s 
większej ilości. Oferty sub L R. 734 i 
nadsyIać należy ... pod adresem RudoJz. 
Moss!', BerUn S W. 182..~ 

Do sprzedania kilkaset korcy 

buraków dl, k,ó~ 
Karolew , cegielnia. I. K. PoznańskiegO. ~ 
_ _ _ 203-1/ 

Rh. 10 
nagrody za odprowadzenie zaginionego 
pieska białego dIugo w'losego, do Widza; 
wa, ulica NIciarniana nr. 9. 2~~ 

Ogłoszenie. 

NanczJciolta 
z świadectwem udziela lekcyi w dOIJl&~~ 
pryw~tnych i na peniya~h, oraz przY!, 
tOWUJO do wizystkich Sl:K6ł. 123' 

lViadomoilć w adm in. ~Rozwoju':-"-

Do zakładu freblowskiego przyjmują się chlopcy ł OQnt~Qta ~ A nutzmann PRACOWNIA U O R 11 l, "STEFANIA i JADWIGA"o' <kiewczynki już od lat 3. 
Zapis codziennie. 51-4-4 . ~e._e •• 

ulica Piotrkowska ;M 145 i Nowo-Spacerowa >& 46. 

przeprowadzil się ;() Ł~dZi i mieszka przy \ ~:Ji~Ujs~k~~n:tY~br::I!~e~:I~~i~:;,3f::' 
al. Promenada .M 27, lIarter. paltociki. Wykończa. starannie i prę ", 
Prz7jmuje rano od 10 do 12 l od 2 do 5 'I Spacerowa :& 34 m. J9 I piętro J; ..... 

popoI. 196cll oficyna. 200~ 

--------------------------------------W tlOOID.i .Rozwoju- t Przejazd Na 8. Redaktor i Wydawoa W. Cz.j ••• ld~ 
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